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Dtobne ogłoszenia 
za słowo 10 groszy — 
Ogłoszenia zwykle 1 
mil im. jedna łam a 
20 gr.— W iergz w ru­
bryce .Nadesłane* je ­
dna lama zł. 060 — 
W iersz mi Im. po kro­
nice jedna łama zł. 
00.1 Ogłoszenia przed 
tekstem wiersz mi lim. 
jedna łama z ł.0*75 -  
Dla poszukujących 
pracy i zaofiarowanie 
pracy, całe ogłosze­
nie bez względu na 
Ilość słów 50 gr. — 
Ogłoszenia mauyra. 
i korespondencje pry­
watne za jedno słowo 
15 gr. — Za skład ta­
belaryczny, kombino­

wany 50 proc.

GONIEC
KRAKOWSKI

Prenumerata wy­
nosi w Krakowie 
mieś. zł. 3'40, z 
odnoszeniem do 
domu zł. 3'60 — 
Zamiejscowa zł. 
420 — Zagranicą 

zł. 7 00.
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Tygodnik ilustrowany dla ludu
„Wieniec-Pszczółka
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Komisarz Rządu 
przeciw Rządowi.

(kh> Na bankiecie urządzonym na cześć dostoj­
ników wojskowych, bawiących w ub. tygodniu 
w Krakowie JKijnaiwlal między hinymi komisarz 
Rządu p. Witold Ostrowski, witając imieniem mia­
sta gęści z wszystkich niemal większych państw 
Europy a także Japonji i Stanów Zjednoczonych. 
Tekst tej mowy podały w całości organy kra­
kowskie stojące na usługach p. Ostrowskiego i bio 
rące za jego rządy odpowiedzialność. Poza tem 
p. Ostrowski, uimi-e ją/cy zresztą, jak dotychczas, 
świetnie się reklamować- uiznai za stosowne roz­
dać swoją „historyczną11 mowę w tłumaczeniu 
francuskiem i angielskiem /wszystkim członkom 
bank.etu, a zatem i cudzoziemcom.

Mowa ta z punktu widzenia politycznego jest 
spraw ą, nad którą ni/etyle spułeczelistwo, ile Rząd 
me może przejść do porządku. Zawarła ona bo- 
wjei ustęp, kcóry dyskredytuje stosunku we­
wnętrzne Polski, kompromituje prestige Rządu 
i dlatego opili ja musi domagać się, aby ijie pozo­
stała ona bez konsek/wen cyj dla tych., którzy za 
nią są odpowiedzialni.

W jednym mianowicie ustępie mowy p. Ostrow­
skiego zoalazio się zdanie, w kltórem komisarz 
Rządu omawiając znaczenie Krakowa dla dziejów 
Polski i zestawiając Unję Polski z Litwą oraz za­
łożenie Wszechnicy krakowskiej w pompatycz­
nych słowach dodał, że z Krakowa wyszły, rów­
nież oddziały strzeleckie p. Piłsudskiego, a wła­
śnie one stały się rzekomo podstawą armji pol­
skiej. Słowa te słyszał wyraźnie wybitny przed­
stawiciel sprzymierzonej armji francuskiej, kan­
dydat na stanowisko' naczelnego jej wodza, gen. 
Gouraud. kit ary widział annję Hallera we Francji 
i  zbyt dobrze zna genezę naszej armji; słyszeli te 
słowa nni wybitni generałowie' armi,j sprzymie­
rzonych. a jeśli tc właśnie słowa, wypow Ledziame 
po polsku, przeszły mimo ich uszu, to otrzymali 
je w tłumaczeniu od p. Oistroiwiskliego i niewątpti- 
-wie przedstawią je w raportach swoim rządom. 
Nie tirzt ba dodawać, jakiego wrażenia dozna rząd 
francuski, gdy dowie się, że w mieście, mając cm 
pretensję do duchowej stolicy Polski, przedstawi­
ciel jej, będący do tego mężem zaufania Rządu—  
bezceremonialnie depcze po wysiłkach Francji 
w stosunku do sprawy polskiej i berło pierwszeń­
stwa oddaje polityce arastrofilskiej, której repre­
zentantem był p. Piłsudski oraz N. K. N. z legjo- 
oami, jalko siłą zbrojną, stojącą na usługach nie- 
•tyfkio Anistrji. i Niemiec, ale i polityki N. K. N. 
Te historyczne fakty są juiż na sacizęeoie w opinji 
raz na zawsze ustalone, toteż bałamucić się ich 
®ie da zarówno w Polsce, jak i wobec dyploma- 
°w  zagraniemych. Trzeba też być ściśle o gram i- 

itfoiwą, jaką jest p. Ostrowski, i człowiekiem 
po lonyan kirzty taktu polu t yczno -towa r zysk i e
w 3 ^ lrf  —Ć,tegl° rodiz:ain demonstracje wo­
bec praedstawucaeh. Państw Sprzymierzonych, jak 
mowa na bankiecie; bo chociaż nie byt to fakt, 
któryby się odbił szerokiem echem choćby nafllt 
w  Polsce, niemniej jednak stanowi/ł pewiemem- 
zod, którego następstwem był niemiły zgrzyt ja­
ki się znalazł w naprawdę zresztą serdećmem 
przyjęciu, obcych oficerów w Ki akowłe.

Nie mamy jednak pretensji do p. Ostrowskiego. 
Jest to mały człowiek krakowski, nft mający 
wyobrażenia i o zwyczajach dyplomatycznych 
panujących mi ęidzy kulturalnymi ludźmi i pań - 
stwami . 'zapatrzony jetszoze ciągle w „wkleńską11 
politykę, y Wchrmanna, w jego gwóźdźie wbija­
ne ku większej ozoi .\nstrji. Raz jeszcze bowiem 
-trzeba stwierdzić z caiym naciskiem, że p. Ostrów

Komuniści-bandyci przed sądem
doraźnym w  Warszawie.

W ąrkzawa. (A1 W.) Dzisiaj przed sądem doraź­
nym pod pozew twldicfiwetm wiceprezesa Gumiń- 
sikiegCi rozpoczęła aię rozprawa prze/ciiwiko zbro­
dnia!/cm komuriilsitam Hubnera wii, Rutkowskiemu 
i Kniewsikiemu. W  sikłald obrony wchodzą adwo­
kaci Duracz, Rudziński i PasichaisIkL Po stwier­
dzeniu tożsamości oslkanżomycit, adwokat Pasohal- 
ski wniósł o o Jpoczer/ e roapnawy ze względu nia 
stan zdiowia osikarŻLnych, ewepttuaMe o zbada­
nie ich przez dńirurga śpecjałisitę czy podczas 
tiwainla rozprawy będą mogli dawać odpowiedzi 
przytomni'e.

Prokurator Skoczyński sprzeciwia się odrlocze- 
nlśu rozprawy, motywując przejętymi listami dio 
oskarżonych, w których noda/wane są rady, aby 
przeiz głodówkę dążyli dio osłabieni, fizycznego, 
a tem< amern do odirotozeinfra lózprawy, przez co 
minąłby ter/min przewidziany ustawowo na prze- 
prowadzenue rozprawy w trybie dlohaźnym i odkap- 
żeni odpowiadaliby przed sądem zwykłym.

Przewodniczący cdlczytuje te lislty i ogłasza de­
cyzję, ze ze względu ma dobry sUSnt zdrowia oskar­
żonych stłW ierdzony przez lekamzy, rozprawa od­
roczona nie będzie.

Obrońca Duracz chiwydl się wtedy os'taiteczne- 
go środka i pociął kwestjctrjować praiwo sądze- 
n£a w tryb'? doraźnym z powodu nfrfobmalnośd 
popełnionych podlezą 5 śledztwa. Przew odniczący 
sądu powołując się na odpowiedni artykuł usta­
wy karnej, wirliiosieik obrońcy odr; ucif. Podczas 
w vprowadzenijŁ o»karłowych % więzSenSa, towarzy­
sze ich urządzili ttunziim ą  manśfestaicję. Oskarżeni 
podczas drugi do więziwlia zachowywali stię bata- 
ślwle, śpiewając i wydając okrzyki. Sala rozpraw' 
S7czei™V zaipełriioinla. Między przedstfuiwiicjełanó 
prasy zauw am m  także konę-jponldedtów „Rosty“ 
i „Izwiectja“.

Wairfzawa. (Tel. wł.) Dziś pnized Sądem doraźnym 
stanęli trzej bojowcy kommi/styczni: Wladwław' Hiib- 
ncir, lat 32, Hemu-yk Rutkowtslki, lat 22 i Wlad. Kniew- 
ski. lat 23, krtó/yioh •itirraly diućia 17 lilpca br. na uh- 
cach Wars-zawy odbiły śię groźnetm ech eon w całej 
Polsce.

ski był w Kraknjwlie najzaciefclcjszym mężom zau­
fania poMyfci austrjackłej podo/zac wwjhy i na 
tem polu był szlkmdliiwym eztowi-ekłom, kstóry dziś 
w/ogóle nie udwUuiiein ludziom w Polsce patrzeć 
w uczy, a mie ziijmować odpowiedzialne stano­
wisko, nie paZbawiioaie, jak się okazało z iaicy- 
jdentu na bankiecie, zmaeizetaia także polityczne­
go. Że mlimo to wszyistko/ p. Osbrowiski zajął urząd 
Komisarza Rządu w  Krakowie, odpowiedzialność 
za to w pełni ponosi p. Wo je wio da Kowaliku wiski.

'On to bowiem fałiszyrode poinf/ormio/wał i ■wypro­
wadził w błąd Ministra Spraw Wewm. Raczkie- 
wicza przez to, że nie przedstawił mu przeszłości 
połitjTcenej p. Ostrowskiego i jego stanowiska w 
Krakowie i gwarantował jego bez/partyjność. 
W  ten sposób całą odpowiedzialność za rządy p. 
Ostrowskiego i za jego posunięcia opinja słusznie 
złożyła na wiojelwódę Kowalikovviskiegu, ikitóry 
w spo/sób itiesłyciiany i niepirakitykowany wtpro, 
wadził w błąd władze rządowe w tej sprawie,

Tak więc i za ostatnie przemówienie p. Ostrow­
skiego na bankiecie odpowiedzialnym jest p. wo­
jewoda Kowalikowski, tembardzdej, że Komisarz 
Rządu spełnia obowiązki sw/oje nie z wioli i wy­
boru obywateli miasta, ale z woli i polecenia Rzą­
du i w teh sposób staje się mężem bezpośredniego 
jego zauiania. To też każde posunięcie polityce 
ne Komisarza staje się nieoficjalnym wyrazem 
stanowiSka Rządu. I dlatego właśnie mowra p. 
OstroWskfKgoi' jest. olbrz^imim skandalem, który 
musi pociągnąć konsekwencje jeśli Rząd p. Wł. 
Grabskiiegro ma swoją godność:

Bo właśnie w tym samym czasie, kiedy p. 
Ostrowski gloryfikował p!- Piłsudskiego przed 
oficerami Siprzymierziomych Państw, jako twórcę' 
naszej armji, ten sam p. Pilsud/ski w sposób wy­
soce niewdaściiwy i p»os+acki. zaatakował Ministra, 
■̂ praw Wojskowych gen. Sikorskiego, napadając 
go w pirasie i w przemóiwFienihch niaosławionym 
zjeźdzde legjonistóiw. W  ten- sposób popadł p. Pił- 
■̂iidski w oistry kon.fl5kt z całym B ządem, gdyż 

Minister tiprasv Wojsk, jest jego członkiem i to

W szyscy trzej oskarżeni ->ą z ant, 453 K . K. o za­
bójstwa i szereg usiłowań zabójstw w czasie uciecz­
k i przed toikcyioinarjuiszauiji policji. N a  zasadzi-e ant. 
15 Pnztipisów pir.zechK)djni:eh gwwi im kara śmierci..

Rozprawom przewodniczy prezesi Giumiński przy 
współudziale sędz,:ów  Rykaozewt kiego i Chyczewekie 
go. Oskarża prok. Skoozyński.
’ Proces budzi ołlbrzymie zainteresowanie. Tyliko niie- 
widka stosunkowo część zgłaszających się do kanoe- 
Jarji VIII. wydziału karnego o ućłety została zaspo­
kojona.

Wynofcu należy spodziewać się jutmo, lulb jesacae 
dziś pćiżno w Jiocy.

Warszawa. (AW.) Dziś w sądzie okręgowym 
kannym przed trybunałem sądu doraźnego rozpo­
częta się rozprawa przeciwko trzem komunistom 
bandytom, którzy 17 Lipca wywołali Strzelaninę 
na ulicach miasta, raniąc śmiertelnie dwóch funk- 
cjonarjuszy poliicjji. Rozprawa potnva dwa dni.

Wansaawa. (AW.) Wczoraj nadeszła do p. pre- 
nijera Grabskiego depesza komunistów' I  Berli­
na protestująca przeciw ewentualnemu skazjiniu 
trzech komunistów: Huebnera, Kniewikiiego i Rut 
kowiskiego, przeciwko którym roz;[x)czął się dzuś 
■w' Warszawie proces przed sądem doraźnym. De­
pesza. zawiera też pogróżki pod adresem premjera 
Grabskiego. Dzisiejsza prasa warszawska wyraża 
zdziwienie, że urząd telegraficzny w Berlinie przy­
jął tego rodzaju depeszę.
SZANTAŻ SOWIETÓW' NA RZĄDZIE POLSKIM

Warszawa. (AW.) Dzienniki donoszą, że oprócz 
wczorajszej depeszy z pogróżkami, wytsłanej do 
premjera Girabtskiegi.) pi zez komunistów .berliń­
skich, ott zyntr ł on również dzisiaj analogiczną de- 
peszę od organizacj.' kotniunistycznyeh z innych 
państw m. in. i z Francji. Daienniki w catej teji 

widzą rękę Moskwy, która chce wywrzieć 
na rząd polski nacisk, aby się zgodziił na wymia­
nę sądzonych obecnie w Warszawie komunistów. 
„Ebspress Poranny11 donosi, że rząd polski pole­
cił sw.rui] posłom, aby natychmiast intenwemju~ 
wali 1 tządów, u których są akredytowani, w »,pra 
wie tych osobliwych depesz.'

niepoślednim. Sprawy te nie są obce generałom 
cud/zoziemskim. Wiedzą oni zbyt dobrze o tem, 
że p. Piłsudski zaraSgjł Rządowi fałszerstwo do­
kumentów wojskowych z ozaisów wielkiej wojny, 
że demonstracyjnie meiprzyjechiał na manewry woj 
skowe mimo zaproszenia, że projekt rządwwy o 
naczelnych wiladzach wojskowych porównaj do 
publicznej kobiety, że zjazd legjiomstóyt pozosta­
jący pod patronatem p. Piłsudskiego1 groził dy­
misją czynnych oficerów, napadając na Ministra 
Spraw Wojsk, iitd itd. Są to rzeczy, niestety zbyt 
głośne, aby nie doszły do uszu ufficerów"mają­
cych badać stosunki w naszej armiji.

Więcej wyjaśaiień w tej sprawie chyba nie po­
trzeba, Mowa p. Ostrowskiego nabiera w ziesta- 
wieniu tych faiktów posmaku wielkiego nietaktu 
i szerokiego skandalu; on sam jest zbyt małym, 
aby odpowiadać za to. Zdemaskował się jednak 
wreszcie jako człowiek wybitnie1 partyjny, a w ten 
sposób zdemaskował ró/wnież krętactwo p. Kowa- 
rkowisklego. który ręczył ża biezpartyjność no­
wego Komisarza Rządu. Poza tem p. Kowalikow- 
ski jest odpowiedzialny aa. to, że w chwili, gdy p. 
Piłsudski prowadzi atak na Rząd, Komisarz tego 
Rządu wysuwa na c-zolio przeciwniku Rządu i to 
przed obcymi, narażając na szwank powagę Pań­
stwa, Bo p. Piłsudski w oazach Francji czy inne­
go państwa nie jest żadnym bohaterem, i tviko 
zwyczajnym partnerem politycznym, który jeśli 
lży Rząd i Państwiu powinien być ukarany 
i pociągnięty do odpowiedzialności, a nie gljoryfi- 
kowiany na bankietach oficjalnych.

Minister Spraw Wewm. Raeżikiewicz, ‘będący 
kolegą min. Sikorskiego* ma w tej chwili wystar­
czający chyba dówódi metody p. Kewakfcowiskie- 
go.̂  Kłam1 wo, jakiego się on wtobec Rządu do­
puścił. siak)' się w całej pełni jasnem. Ozas zatem, 
aby j>. Minister skończył z p  Wojewodą Kowa- 
i.kowiskim i przedłużył jego ferje wakacyjne 
w Krynicy do końicia mało zasłużonego żywota. 
Jest to powszeeihiny postulat, który powinien być 
natychmiast wysłuchany.
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Odpowiedź Francji wręczona Niemcom.
■Betjlijit *AW.) Odpowedi Francji na nwtę nie­

miecką została we witlonek przesłaną ambasadoro­
wi] fjlatnjcuakięimi w Berlinie p. de Margerie. 01- 
powliediź zawliierla 5 sitmotn tekstu. Ambasador wrę­
czy nlottę rządfiwł mile^veckiemu pralwhowdhbnuie 
jeslzcze w ciągu tego tygodnia, po otrzymaniu 
insttrakcyj oid swego rządu.

Pu.yż. (AW.) Jak donosi ,,L4Oeuvre4' rząd bel­
gijski przedsta/wi dzisiaj na Qual d‘Orsay swoje 
zapatrywania na odpowiedź francuską do Nie­
miec w sprawie pakit.r gwarancyjnego. Pocizątko-

wo rząd belgijski miiał zamiar zażądać pewnych 
formalnych zmian w tekście. Obecnie jednak zgo­
dzi! się całkowicie z brzmieniem noty.

Paryż. (PAT.) 19 bm. Wolff. Odpowiedź fran­
cuska w sprawie pakt u gwarancyjnego odeszła 
wozoiraj po południu do ambasadora francuskiego 
w Berlinie, de Marge. Obejmuje ona 5 stron tek­
stu. Ambasador francuski wręczy odpowiedź rząd) 
wi francuskiemu skoro otrzyma z Paryża pole­
cenie, co nastąp: prawidupodobnie rr końcn tego 
tygodnia. /

Francuzi rozpoczęli
wielką (renzywę w Marokku.

Paryż. (AW.) Wczoraj roncezęła się zajpowiiar 
dama wielka offedzyiwa francuska przeciw Kaby- 
kwn. Operheja(mi kienuje gen. Boichirt. Atak pie­
choty popiera arttylcrja  ̂ jak rćv*iiież eskadry aa- 
n«#)itów. Wojsfca Abd et Kroma pod silnym na- 
poaan Francuzów stale się cofają.

Propagankta Abd el Krima w ostaitnich czasach 
-rzybrala znpwu więksjze rozmiary. Szpiegom le­
go udieto się przejść w przebraniu żołnierzy frari- 
cuskich nd terytorium francuskie, skąd donoszą 
Abd ed Klimowi o posunięciach wojsk rtieprzyja- 
cieł)ikaCh. Oatatttnfo doatarczonla została Abd el 
Kijjmotwi przez łódź podwodnią znjaiczha ilość no­
wej łnM i i amunicji. Poza tam ma o** rozporzą­
dzać znaczmemd sumami pieniężnemL

Pa.yż. (AW.) Marszałek Lyauitey oświadczył 
przedstawicielowi Havasa w Casablanca, że wy­
jazd jego do Francji bynajmniej nie jest spowodo­

wany potrzebą kuracji i złym stanem zdrowia, 
a jedynie marszałek mia zdać rządowi francuskie­
mu sprawę z położenia w Marokku. 'Marszałek 
Lyantey wyjedizie do Francji doipiero po przyby­
ciu marszałka Petain do Mnrokka.

W  SYRJI.
Londyn. (A1W.) Jak donosi „Times“ Francuzi 

przedsięwzięli w Syrji akcję zjednoczenia wszyst­
kich sił celem dokonania decydującego ataku na 
wojska Driiftotw. Dotychczasowe straty Druzófw 

‘ 'obliczone są na 2 tysiące ludzi.
Liczba rannych żołnierzy francuskich znajdują­

cych się w szpitalach w Damaszku i Beyrucie wy­
nosi 400 żołnierzy.

Paryż, (AW.) Według krążących pogłosek Dru- 
zowSe mają zamiar zwrócić aię do Francji z pro­
pozycjami zawarcia pofcuju. Oficjalnego potwier­
dzenia tych wiadomości na razie jeszcze niema.

Przeciw Painlevemu.
■Paryż. (AW.) .Kongres socjalistów wypowie­

dział się znaczną większością przeciwko ewentual 
nemu udziałowi socjalistów w  rządzie. Następnie 
powzięto uchwałę w sprawie Marokka. Paryż 
zrzuca z siebie odpowiedzialność za wypadki w 
Marokku. 1 i!

*W sprawie polityki ogólnej odczytano porządek 
dzienny większości, w którym większość stwier­
dza, że będzie dalej prowadziła politykę po linji 
interesów proletarjaiHi. Partja nie może udzielić 
poparcia obecnemu rządowi. Następnie poseł Re- 
naudel odczytał porządek dzienny mniejszości,

w który .mniejszość wypowiada się za udziałem 
w rządzie pod pewnymi warunkami. Przystąpio­
no do głosowania i .przyjęto porządek większo­
ści 2.210 glosami. Za wnioskiem mniejszości od­
dano 510 głosów.

Prócz tego powzięto szereg rezoluoyj. Jedna 
z nich domaga się niezwłocznego z,wołania parla­
mentu celem załatwienia sprawy Marokka, zaże­
gnania strajku urzędników banko wy ich, oraz wpro 
wadzenie nowego systemu wyborczego, mliąnowi- 
cie wyborów stosunkowych.

Zamach bułgarskich komunistów w Paryżu.
Paryż. (AW .) Komuniści bułgarscy urządzili za­

mach na bawiącego1 w Paryżu prezydenta sobra- 
nia, Kuloeffa i wiceprezydenta Waseffa. Kiedy 
obaj opuszczali plac wystawy, rauo-iła się na- niob 
gromada komunistów z

Atakowani zdołali się schronić do prze jeża żują­
ce go automobilu. Komuniści rozbiegli się na wó­
dek policji, która aresztowała z nich dwóch oso­
bników. Znaleziono przy aresztowanych dokiunen 
ta stwierdzające, że zamach był uplanowany.

Nowi oficerowie „armii czerwonej".
Oipiiruja publiczna w Rosji zajmuje się żywo — jak

0 tem deuoszą z Moskwy — oficerami, którzy po u- 
końcizetnihi ezikół wojennych zostali świeżo wcieleni do 
„armji :czerwoinej“.

Liczba tych oficerów wynosi 6.00). d>o nich jednak 
trzeba dodać 4.000 absolwentów kursów wojskowo- 
politycznych i 'wojskowych kursów uzupełniających.

Komisarz ludow-y dla spraw wojskowych, Frun/ze, 
wydal z tej okazji rozkaz dzienny do arauji lądowej
1 floty, podnosząc, że to uzupełnieuio korpusu oficer­
skiego nastąpiło za pomon ą łudzi, wziętych iz pomię­
dzy nohotmików i chłopów,, będących filarami, na któ­

rych opieia się „anmja czerwona“ , zdolna do odparcia 
wszystkich ataków iburżuaizjl.

W sferach wojskowych tejże ormji panuje jednak 
przekonanie, że najnowsze uzupełnienie korpu&u ofi­
cerskiego spowoduje Obniżenie jeij wartości (bojowej. 
Nowi bowiem oficerowie są zapewne dzielnymi komu­
nistami. o zawodzie za to swoim mają minimalne po­
jęcie.

W każdym razie itakie uzupełnianie na gwałt „anmji 
czerwonej44 nzuca ciekawe światło na rząd sowiecki, 
głoszący o sobie, że jest wrogiem miffitaryzmu.

Lloyd George prezydentem
: epubllki angielsk.ej!

Panna iBefllla Hart, 'dyrektorka „Akademji' astrolo- 
gioanelj41 w Nowym Jorku, przybyła do Angiji, jak do­
noszą z (Londynu, aby postawić horoskopy wybitnym 
'politykom europejskim.

Oto kilka próbek, odnoszących się do Anglików 1 
Angiji'. • T-

Lloyd Oeofrge [powróci ido włada y, natomiast BaM- 
win, opuściwszy swe stanowisko, (już nigdy na niem 
się nic znajdzie, lord BaUfour będzie wszechpoltężnym 
aż Jo s wej śmierci. (Macdonald zostanie znów premje- 
rem, lecz na ozais 'krótki itd.

Ale to wszystko dirolbnostka w porównaniu z bie­
giem wypadków politycznych, jakim ulegnie (W. Bry-

tanya.
I talk, w r. 1926 zjawi! 6ię tam dyktator w ronzaju 

Musso®ni4ego, (kltióry ogłosi 1908 noku w tem pań­
stwie repubtekę cz Lljojdem Geongełm jako prezyden­
tem, Ohurchń'1 zostanie przy nim wiceprezydentem.

(Wreszcie zapanuje pokój powszechny, ale dopiero 
w m. 1944, na całym iśhriecie, którym będzie rządził 

-„parlament Światowy, złożony z delegatów Wszyislt- 
kich państw i Obradujący w (Waszyngtonie.

Aczkolwiek fantastycznie przedstawiają się te prze 
powiędnie— rtnudno im nie wierzyć, slkjoro pochodzą 
od osoby tak kompetentnej, jak dyrekroiika „AJhade- 
mji astrologiczni ej “ .

ROLNICTWO.

Produkcja, pszenicy a kredyt meljoraicyjny.
Obszar gruntów omycHi, zajętych obecnych pod u- 

prawę żyta — przewyższa mniej w ięoej pięciokrotnie 
pola pszeniczne. (Warunki przyroidnicze a zasadniczy 
typ gleb naszych - zdają eię poręczać, te eaczeliiie 
sbarowiisfco w szarega ziemiopłodów utrzymane zosta­
nie na zawsze przy życiu — nie należy wszakże stąd 
wnosić, że wspomniany stosunek powierzchni żyta do 
pszenicy — jak 5 : i ,  jest nieprzekraczalną koniecz­
nością naszej kmluury rolnej. (Przeciwnie: rolnictwo 
nasze ujawnia ziuî ełnie wyraźną tendencję do tidziela- 
•nia w swym płodozmiame- coraz więcej miejsca opra­

wie pszenicy, jako roślinie bardziej cennej. Pojemność 
naszych wanuuków pod tym względem — zwłaszcza 
w ,południowo ̂ wschodnich dzielnicach Państwa ipozo- 
stajc- jeszcze daleka do wyczerpania. Ziemie od natu­
ry pszenne — wymagając nieraz tylko staranniejszej 
upra wy i pewnego hardziej racjonalnego zmianowania 
plonów — ażeby bez ryzyka mogły być wciągnięte 
pod uprawę pszenicy. Większych i Hardziej (kosztow­
nych zabiegów potrzebują gromy upośledzone od 
przyrody. Tu mnisi być podjęty cały system ulepszeń, 
zanim ziemie gliniaste, mato przewiewne i zimne — 
aost tną należycie odsączona i ocieplone. Jednorazowy 
nakład tego rodzaju me opłaca się zwiększonym poi

nem, ijedmoroczmym — :wobec czego wzrost uprawy 
(pszenicy wiąże się u nas również jaknajśeiśiej z  kre­
dytom meljoracyjnym.

HANDEL METALAMI SZLACHETNEMU 
W POLSCE.

W roku 1,924 pi-zywiaziono dc Polski ogółem 4,374 
kg. metal" szlachetnych, ,tj. złota i srebra, platyny 
wartości ogóiluej 2j902 tys. zikotych, co etanowi 
procent ogólnego przywozu do Polski. Wywieziiono 
'iia-tomiâ '1, 36l2 kg. (tych metali wartości 65 ,tys. zło­
tych. Stcsiunkowo najmęlkśzą ilość złota i wyrobów 
złotych przywieziono ize Slzwajioaiji (Około 60 proc.), 
poczem następują Niemcy (około 80 proc.) i Ausurja 
(około 10 procent). Srebra najwięcej przywieziono z  
Austrji (48 proc.), platyny z Angł(jd (40 proc.), Nie­
miec (35 proc.) i Sziwajicarji (10 proic). Resztę z Eelgji 
i Holamdji. iWywoziiiśmy natiomiaet metale szlachet­
ne, a przeważnie srebro ,i 'wyroby srefottne głównie do 
Stanów (Zjednoczonych, Francji i Niemiec. Wyroby 
złote i złoto ido .Niemiec i Francji, platynę iw mini­
malnych ilościach tylko ido- Francji. Bilans tego han­
dlu, dajacy roozoruy niedobór, w roziulrtacie przyniósł 
nam pewne koozyśd iprzeiz zwiększenie ilości metali 
szfliachetinych, pozostających me win pttnz 1 raju.

1POLSK1I HANDEL PRODLKTA1MI ZIWIERZĘCEMI.
Obroty handlu zagiaoi-czinegu podufetiam. izwieirzę- 

cemi w ir. 1024 wykazywały t-endenoje do stałego 
obniżania ekspomtu poDskieg,o. Acabdlwiek zdolność 
produkcyjna przemysłu pnzertiwiorów ziwi-erzęcych po- 
®walała na odpowiednie 'zwiększenie wywozu z Pol­
ski, w okresie sprawozdawczym konkurencja zagra­
niczna na .wywóz .ten wpływała ujemnie. Głównym 
komltrahentem w sizeregu tiramzakcji, mawantych w tej 
dziedzinie, bj"ły Niemcy, izarówro w dziedzinie przy­
wozu, jak i wyWiO-ziu. Tru linośoi finansoiwe wpływając 
■ujemnie przez cały rok na rozwój produkcji krajowej, 
■w iztoaciznej mierze doprowadziły przemysł przetrwi rów 
zwierzęcych do stagnacji. Przywieziono iw ro'ku oma­
wianym do 'Polski 09.009 .tonn rozmaitych przetwo­
rów, iroehcdzenia zwierzęcego, .wartośji 150.872 tyt». 
złotych, co stanowi 10,2 procent ogólnego ,przywoziu 
do Polski, wywieiziono natomiast 'zaledwie 7.208 Tonn 
towaru tej samej kategorji Wt.rtości 22,944 tys. zło­
tych — k. j. 1,8 procent oeótncgo. wywi,zu z PtaLki.

PODATEK OD LOKALI I PL \G6IW NJEZABUDO 
WANYOH.

Państwowy podatek od lokali i placów niezabudjo- 
wanyeh pobierany je&b w roku bieżącym od dnia 1 
lipca. iZa trzeci' kwartał roku bieżącego podatek od 
lokali należy wpłacić w ciągu wrześnio, a od pLaoów 
za tenże okree czasu iw ciągu października. Wszelkie 
podarta o ulgi i odroczenia należy korować do ***■
ciwyiCłi na*rzei-ó-w inrozed te ^ o  tt-mmimi.

Z LIGI OBRONY iPOWIETRCZNEJ PAŃSTWA.
Ruchliwy Zarząd: Główny Ligi' Obrony Powietrznej 

■Państwa rzucił znów na rynek księgarski baelzo war­
tościową Iksiążkę, (której ibrak dawał się •dotkliwie wy­
czuwać w naszej literaturze 'poiputemno-wojekowej.

Tym razem jest ito praca znanego pisarza wojsko­
wego pułk. iS. G. — piltoita 8. Obżółtowskiego „Lo-tmi- 
■etwo w  wojniej współczesnej44.

Auto®, wybitny fachowiec, a jednocześnie nader 
zręczny popularyzator, podzielił książkę swoją na na­
stępujące działy: „Wojna a lotnictwo44, „Organizacja 
i cechy lotnictwa44, ,Lotnictwo Obserwacyjne.44, .Lot­
nictwo myśliwskie41, .Lotnictwo niszczycielskie44 i za- 
Ikońazen.e, w którem oniawia lotnictwo wztiunmowe, 
lotnictwo morskie, lotnictwo cyw^ne i obronę pmzeciw 
lotniczą. W każdym cz tych działów znajdzie ozyltełnok 
dużo materjału interesującego i pouczającego, po prze 
czytaniu zaś całości, szczególnie laik cywilny, uświa­
domi sobie doniosłe i wprost decydujące iznaczomie lot 
nictwa, niestety, ciągle jeszcze u nas walczycie nie o- 
cenione. . , ; j j ■

jjJhcesz .pokoju, ,bądź gotów do wojny!44 — słowa 
te, kitóremi ikon czy się piękna kifsązka pubs. Abaót- 
towskiego, pjwinny wiryć się głęboko w duszę każde­
go Polaka. Gotowość ita zaś to pirzedewśzystkiem po­
tężne wiłasue lotniai wo, to uświadomienie przenikają­
ce Ogól naszego społeczeństwa, że 'bczpdieozeństwo ży- 
cla i mienia- każ lego z na«( w irazit ewantuainej" wojny 
zależne jest w iznacznym 6topniu od tego, ozy potrafi­
my izdobyć 6ię zawczasu na 'takie lotnacltwo.

iWartość 'książki, którą powinien przeczytać nietyl- 
ko każdy wojskjpwy, ale i każuy obywatel cywilny, 
interesujący się doniosłem i pałącem zagadnieniem na­
szej obrony powietrznej, i która stanie się prawdziwą 
ozdobą (każdej blbljotefc;, podnoszą jeszcze licane ry­
sunki i tablice w tekście oraz nader estetyczna szata 
wydawnicza, na którą składają się: wkładka rysunku 
znanego ilustratora (Edwarda Głowackiego, doskonali 
papier, dohit klisze i. .piękne czc&mkl.

Sądząc v omawianej przez nas (książki, za którą w 
ślad ma się wkrótce ukazat (kilka innych pierwszo­
rzędnych iprac, przygotowywanych r a „Tydzień Lot­
niczy44, L. 0. P. iP. istaje w seeireigu poważnych wy­
dawców i na item polu rnównież mioże przejawić swą 
skuteczną działalność.

SFRAJK RjOBOTNIKÓiW MIEJSKICH W KOLO-
NJI został zażegnany. Zawarto ugodę uwzględniają 
cą cizęsciowo żądania robotników. Dziś naw, podjęto 
z powrotem pracę ,w elektrowni, gaajowni, wodocią 
gach i LiramlWoju. Natomiast wczoraj wyjbnichł zno­
wu .powszechny strajk robotników miejśkkh w iPoob- 
damie. MkgtiBtirat pocnjdaimski uwolinh wszystl.icb ro­
botników, którzy przystąpili do strajku.
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Pomorze serdeczn e wiia
przedstawicieli armji polsnie.

Toruń RAT.) 18 bm. Ogółme kierofwmktwo ma­
newrów pomorskich spoazytwia w ręku generała dy 
wizji Skierskiego. Stroną czerwoną dowodzi do­
wódca czwartej dyiwlizjir piechoty, gon. brygady 
Zarzycki, stroną niebieską generał 'brygady Tbo- 
mee. W  eJhiarakitcrze widzów w manewrach biorą 
udział, minister spraw wojskowych Sikorski, szef 
sztabu, St. Haller, generał broni Józef Haller, Roz 
wadowski i Szeptycki, przedstawiciele armji za­
granicznej, dowódca O. K. gen. Sosnknwski, Hu- 
biiazita, Kuibiński, Konarzewski, szereg generałów 
dywizji i brygad oraz wyższyc-h oficerów arinji 
polskiej, przedstawicieli Sejmu, iSenatu, władz 
miejscowych oraz prasy. Dzisiejsze manewry da­
ły sposobność dokładnego zaznajomienia się z te­
chniką piechoty, zarówno ataku, jak i obrony.

Zgodhie z planem niebiescy przez cały dzień 
cofali się przed trzykrotnie silniejszymi przeciwni­
kiem, używając szeregu linij obronnych, dla opó­
źnienia jego marszu na Toruń. 0 godz. 10 opusz­
czone zostało Piątkowo, otoolo godziny 3-ej Ko­
walewo. Na obu punktach obserwacyjnych koło 
Piątkowa ■wodzowie spędzili czas od Wczesnego 
rana, do południa obserwując wszystkie kolejne 
fazy natarcia i -obrony. 0 godz. 12 goście zagra­
niczni', generałowie polscy, przedstawiciele władz 
z wojewodą Wachowiakiem oraz posłami Mączyń 
skim i senatorem Kiniorskim jako przedstawicie­
lami władz ustawodawczych udali się do dworu 
w  PSątkowie na śniadanie wydane przez hr. Ma- 
rję Potocką, w czasie którego wygłoszono szereg 
toastów. Pierwszy w imieniu gospodyni powitał 
gości1 pułk. Iwanowski, następnie imieniem zie­
mian i rzemawiał pos. DąJLski. oświadczając, że 
ziemianie na Pomorzu zawsze trwale trzymali zie­
mie w rękach polskich, poczem zwracając się do 
gości zagranicznych mówca zaanaczj ł:

Pragniemy pokoju opartego na Traktacie Wer­
salskim, ale sąsiedzd nasi zmuszają nas do czuj­
ności. Twierdzą oni, ża Pomorze nie jest polskie, 
zwiedzcie panowie dwiory i cliaty, a przekona­
cie się, że wszędzie znajdziecie język polski i zo­
baczycie staropolskie tradycje. Trzymamy armiję 
silną i kamą, bo to najlepsza dla nos gwarancja 
trwałego pokoju. Niech wie wOjsk-o polskie, że 
my na Romoirsu, tak wielcy jak i mali, tak starzy 
jak i młodzii, nietyilko w pieśni śpiewamy, ale i 
postępowaniem łrześwetn stwierdzamy słowa: 
„Nie damy ziemi skąd nasz ród, tak nam dopo­
móż Bóg“ .

Minister spraw wojskowych gen. Sikorski wy­
głosił toast, w którym oświadczył: Czynnik tra­
dycji racjonalnie pojętej i w nowoczesny sposób 
zastosowanej jest siłą twórczą w życiu narodo- 
wem i w życiu organizacyjnem. Znajdując się na

ziemi, kltóra ma tysiącletidą przeszłość, wnoszę 
toast na cześć zieuraństwa, które broniąc swego 
czasu ziemi, polskiej, tej dzielnicy broniło przy­
szłości i braterstwa Rzpitej.

W  końcu przemówił gen. Gouraud. W  pięknej 
podróży —  oświadczył generał — którą odbj łem 
po Polsce, widziałem jej piękne i wielkie tradycje 
'historyczne, ale obraz nie byłby kompletny gdy­
byśmy nie mieli szczęścia gościć na tej pięknej 
ziemi i w tytm domu, gdzie króluje staropolska 
gościom ość i kultura. Wzntsząc toast na cześć ze­
branych generajł Gouraud zapewnił ich, że obser­
wacje, jakich dokonał podczas manewrów udowa­
dniają, że Polska ma armję doskonałą, dla której 
naród może mieć pełne zaufanie.

Z Piątkowa udano się samochodaani do Toru­
nia. Na rynku Nowomiejskim przybranym w fe- 
stony i bramy tryumfalne, powitał prezydent Boit 
przybyłych w imieniu miasta. Jestem szczęśliwy, 
oświadczył mówca, że w obecności wysokich 
przedstawicieli państw obcych możemy zamanife­
stować łączność jaka panuje między armją a spo­
łeczeństwem, Mieszkamy w najważniejszej części 
Rzpitej, ponieważ kraj nasz stanowi jedyny do­
stęp polski do morza. Jesteśmy pokojowo usposo­
bieni, nie pragniemy mczego, jak tylko pracą 
swoją przyczynić się do podniesienia dobrobytu 
kraju. Utrzymanie jednak pokoju i bezpieczeń­
stwa naszego zależy w całości od naszej armji, 
dlatego z całą szczerością podkreślam uczucia, ja ■ 
Me dla niej żywimy. Poczem zwracając się do 
gości mówca zaznaczy ł, że naocznie mogą się 
przekonać, że Toruń jest miastem rdzennie pol- 
skiem i wróciwszy do siebie będą mogli odeprzeć 
fałszywe wieści szerzone o nau przez ludzi złej 
wioli.

Dziękując w imiemu wojska za słowa powita­
nia p. minister Sikorski podkreślił solidarność, ja­
ka łącizy społeczeństwo z a.rmją. Wojsko pracuje 
w ciężkich warunkach i otuchę czerpie w tern, że 
nie pracuje w pustce moralnej, lecz że może li­
czyć na. patrjotyzru całego spółeczieństwa. Ta 
■piękna manifestacja jest tem droższa dla wojska, 
że to miasto i ta ziemia ma tak piękne tradycje 
i aż do ostatnich lat walczyła o utrzymanie na­
rodowości. Dlatego też wojsko polskie jak naj­
głębiej czuje solidarność ze społeczeństwem tutej- 
szem.

1) godzinie 6 wieczorem rozpoczął się Garden 
Party wydany przez wyjewodę pomorskiego Wa­
chowiaka, poczem wieczorem goście zagraniczni 
podejmowani byli obiadem w kasynie oficerskiem, 
następnie zaś bawili u starosty krajowego p. W y­

bickiego.

Niebezpieczeństwo nowego najazdu
żydowskiego na Polskę.

Katowice, .10 Ihm. Przez dworzec, 'kolejowy w Kato- 
wiicauh przejeżdżają ,coraiz Ito liczniejsze transporty 
emigrantów z Palestyny. Żydzi opuszczający Palesty­
nę twierdzą, że mie (znajdują tam środków zarobko­

wania i wypr®pIają swój dobytek, aby powrócić .do 
Polski, gdzie są dla nich możliwe warunki .egzysten­
cji.

Kości męczenników polskich
rozstrzelanych przez Murawiewa.

WŁium. 10 Ihm. Przy przeprowadzaniu robót ziem­
nych na górze Biouffałowej narta! iiuu-u na kości ludz­
kie. Kości, tfce najprawdopodobniej należały ,do ofiar, 
rozstrzelanych przez Muirawjewia, w .azasif powstania

styczniowego. U stóp góry dokonywano częstych e- 
gzekpcyj, a ciała męczenników grzebane w tem właś­
nie miejscu, gdzie obecnie znaleziono kości1 -ludzkie.

15 komunćstów przed sądem.
Ptrzed sądem o kręgów ym w Radomiu rozpoczął się 

<w zeszłym tygoidiniu wielki ptooeisi, miejscowych 'ko­
munistów. Frized sądem stanęli oskarżeni z ant. 126
m . i  k. k .

Amdirzej Ogrodzi ńslki, Jan Trojanowski, Władysław 
Wesitiwaleiwioz, Juljaia Kowalczyk, Stanisław Rius-ino- 
wieiz, Bolesław AbleiWtki, Władysław Domagalski, 

.otatązika Leiba Stern, Jan Slkilba. Henryk Ozi­
mek, Manjai 'Ryiwadki, Roman iMatracki, Władysław 
Gniewek i Edward Janicki.

.Oskarżenie zarzuca ".Yyiii i i cinioi i ym, żer
będąc od dłu/ztłzego czasu członkami Okręgowego 

Komitetu Kom/umifełyezmi Pairttiji Polskiej działali skry 
cie na terenie radomsko-fciefoclkiimj, szerzyli wywroto­
wą agitację fcomiuni«fyiazną, rozpowszechnrali odezwy 
komunistyczne, urządizaii tajne zebrania będąc .w 
ścisłym kontakcie z Cent/rolnym Komitetem K. P. p „

Wiadomości 
telegraficzne.

BEZPOŚREDNIE POŁ ^OZENIE TELĘF. Z GDY­
NIĄ. Dyrekcja pOiczt i telegrafów wobec rozszerzają­
cej się działalności w porcie uchwaliła ulllep ;zyć ko-

świadomie działali ina czlkodę Państwa, mając na celu 
obalende ustroju państwowego i objęcia władzy teno­
rem.

Po odczytaniu aktu oskarżenia przewodniczący p. 
sędzia Luibow iidiziki zapytuje każdego z podsądnych, 
ozy przyznaje się. do winy.

Oskarżeni Trojanowski .i Ogirodfińslki przyznają się 
częściowo- do winy, twierdząc, że są komiunistanh- 
id-eotwcami;, jpizyczem Trojanowski twierdzi, że- -zuałe- 
ziome podczas, rewizji i 'znajdujące się na stole sędziów 
ś-kim .(w wielkiej ilości) broKiziury, odezwy i plakaty 
komruinistyc-zine były przez niego przywiezione i (kol­
portowane.

fljrirnii oskarżeni absolutnie nie przyznają się do winy.
Do sprawy iweziwano 185 świadków: 21 ze sitrony 

oskarżenia i 114 odwodowych.

— w

m-umilkaoję telef-oiriozną z Gdynią i imnemd miastami. 
Obecnie prowadzone są próby bezpośredniego połą­
czenia Warszawa—Gdynia.

UiLGI AUiSTRJACKLE DLA TARGÓW VSCK 
Generalna dyrekcja związku wa (kolei aulstirjacfcich 
prży/jnała arustojadkim i zagranicznym uiczestniikom 
Targów. Wtaoh. -na kolejach ausitrrjacfcich 50 proc. 
zniżkę w drtodze powrotnej, zarówno dla przejazdu 
osób jak i dla transportu eksponatów. Zniżka ta jest

ważna także dla uczestników udających się z innych 
krajów przez Auistrję do Lworwa na Targi WSch.

PRZEMYŚL POLSKI A EUŁGARJA. Poselstwo 
polskie w Sofjd komunikuje, że .przemysł polski mógł­
by znaleźć rynek aby.u w Bułgairji na teastylja, ma­
szyny rolnicze, wyroby szkłamine i inne. RoniYlnież 
firmy polskie mogłyby się ubiegać o doetawy rządo­
we, przedewfezystkiem dla koleji.

WSPANIAŁ A WYSTAWA W LODiZl Onegdaj 
w obecności przedstawicieli władz rządowych i miej­
skich odbyło się uroczyste otiwarcie ,prac prof. W. 
Wodzitnowskiego- i p. Rychiter-Janowsfldej, w Miej­
skiej Galerjd Sztuki w Lodzi. Podniosłe wrażenie wy­
wołał monumentalny obraz profi Wodzinowskiego 
(8x5 m j .„Za,diusizki na Wawelu-1, artystycznie ujęta 
wiz,ja naszej pnresiźłośiń. Obecnemu artyście zgotowa­
nie, owację, ziarzucając stosem kwiecia ohraiz, który na 
skutek starań obywatelskiegtc komitetu, przyozdobić 
ma gonach Sejtanu. W cennej <koiek"-jd wytróżn a się 
również dziele „Powstańcy z r. 1863“ . P. Rychler Ja- 
mowdka wystąpiła z okazałą zbiorową wystawą swych 
artystycznie ujętych iwnęt.rz dworków staroświecldch,. 
oraz widoków włoskich. Szczególną ąwagę zwracają 
niedoścignione w technice aplikacje.

WIECZNE ZATARGI W GDAŃSKU. Komisja roz­
jemcza ustaliła nowe zarobki dla robotników miej­
skich i państwofwych. Nowe zarobki mają ważność 
do 30 grudnia ,1025 r. o ile .podwyższone bedziie- 
w tym czasie komorne, to za każde 10 proc. podwyż­
ki komornego, zarobki powęks-zone będą o 1 proc. 
na godzinę. Termin przyjęcia lufo odrzucenia tyciu 
waninków oznaczono na 22 bm. Senat zajmie stano­
wisko w -tej sprawie w piątek.

NOWA OPOZYCJA W GDAŃSKU. „Danziger Ałl- 
gemeioe Zttg“ w wzewidylwaniu przyszłych rządów 
już teraz przechodzi ido opozycji i pisze, że gwaran­
cja wolności bnzm: w ustach nowego rządu b. ładnie, 
ale to nie dosyć, bo trzeba o tę wolność waliczyć. 
Pismc w ten .sposób wypowiada żal za dawnym rzą­
dem naii jonalistyczinym, który istotnie ciągle kłódil 
się czyli wałczył z Poilską.

KOmGRES SJlOiNISTYlGZNY w  WIEDNIU. Dziś 
o godz. ‘7 został otwarty w Wiedniu uroczyśaie 14nty 
kongres sjoniistyazmy pmzern-ówieełeim prezesa organi­
zacji światowej dr. Weifizmaoma. Na otwaircie kon­
gresu .zjawił się p̂ zedstawilcd,el• rządu auJstffjaakiego 
min. Resich, prezydenit połićcji Schober, generatoy se­
kretarz Ligi Narodów Zimmenmann, posłowie, angiÓL- 
s-ki, amerykański, francuski, polteld, nienńedki;, eze- 
cŁosłowoakŁ, bułgarski, rummuski i jiugosławiański. 
jakoteż delegaci i goście.

W piraemówiemu tworim wskazał dr. Weitzmann 
na jjostęp sjonozmu od czasu działalności Herala. Od 
Ostatiniegto ktongreeu, który się odlbył przed dworna 
iafy ujawniła się zmaiczna imigracja do Pałestyny, 
Posiedzenie zamlkmiięte wykładem rabina -wiedeńskie­
go Chajesa na temat sjOmizmu jako zagajduienie świa­
towe.

WYBUCH WULKANU NA S t.NTORiINO wbrew 
zapatrywaniom fa-ch-owiców tdotychczac nie ustał, a na­
wet gwałt jwmiość jego jesBcrze się .pow iększyła. Obe­
cnie popioły wyrzucane pirzez wulkan doebod-zą do 
miasta Thira, bezpośrediuiego niebezpieczeństwa dllia 
mieszkańców na razie jeszcze niema. Nowopowstały 
krater wybucha również.

STRASZNA KATASTROFA PODCZAS KONCER­
TU. Wczoraj w Montpellier w sal? koncertowej pod- 
czasi koncertu .zia.waliła się trybuna raniąc lżej i cię­
żej około 100 osób.

N iem iecka „d y s c y p lin a *  w o js k o w a . Jak 
stwierdzono, podczas za jść a okazji święta repuMkań 
skiego w Niemczech wielu oficerów Schupo stawało 
po stronie HaickienkireuizfleTÓw, odmawiając pomocy 
reputoCiikanom. Komenda policji beapieczeńsiT,wa po­
stanowiła oficerów tych .usunąć łub popnzenosić ich 
na inne stanowiska.

OALLLAiUX W LOINDYNI-E. B;uiro Reutera donosi, 
że Cafllairs ma przybyć do- Londynu w niedzielę, ce­
lem odibycia konferencji w sprawie długu francuskie­
go w A-ngtji.. Najpnawdopo-doihniej przybędzie również 
do I onrtynu minister < Shiumchill który baw1! na urlo­
pie-, a to celem wzfęcia udziału w konferencji.

DROŻYlZf*A MIĘSA W BERLINIE. Cfe dwóch dni 
cibradiują władze miejl-ikie z rzeźmikami, celem raże- 
gnadia silnie zwyżkowej tendencji na mięso. Dzien­
niki zaizmaczają, że cła na mięso od 1 września jeszcze 
-tylko podniosą drbzyznę, a konsumenci domagają cię 
zwiększenia kontyngentu mięsa mrożonego.

POŻAR W LETNISKU. W  miejscowości- kąpielo­
wej 'Noirddoif na .wyspach I>yz;1jsk5cih wybuchł po­
żar, który zniszczył szereg hoteli. Ogień powstał w 
kominie jednego z hoteli. Bez dachu znalazło sie wi«- 
lii letników, kltórycl: przewieziono ido Westerland

NOWY KOMISARZ PALESTYNY, Na r-tanowiskó 
wyokiego komisarza wyjechał do Palestyry marsza­
łek Lord Rnimmr.

DLUOI BELCIJSKilE W AtMERYOE. ,jNew York 
HeraCd“ donosi, że Stany Zjednoczone i Bdgja do­
szły do poró'zumienia w sprawie spłat długów. Beł- 
gja otrzyma m« matorjumi co najanndej na 5 lat. a zo­
bowiąże się za,płacić procenty ty ilości nie większej 
niż 2 pnoc. Amortyzacja długów będzie rozłóżona na 
62 lata, .W ciągu lat 10 spłaty będą. tak małe, że bę­
dą się równały moratorjum

TURCJA PRiZEOiW ZAKUSOM ANGLJJl Pod 
przewodnictwem Kemala Paszy, odbyło się w Ango­
rze posiedzenie gabinetu, które trwało do północy. 
Omawiano sprawę Mlos sulrn Postanowiono wysłać 
iprzedstawiceilem aub ickim w Genewie instirukicję, aby 
odrzucili wsżelikie juropozycje angielskie co do po­
większenia itLrytorjum angi-elskich i rozszerzenia gra-t 
nic Iraku.
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WITOLD 2ECHENTER.

Erotyki.
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DROGA WŚRÓD PÓL.
Z rozlbłękkinienia dalekich pó! 
słodkim pojonych urokiem 
idzie w uśmiechach kwiatów stu 
.wieczór pachnący Twym wzrokiem.

Zt-zarzała droga w szepcie drga, 
w Kitamjaoh traw i rdestów 
modląc- się gwiazdom: 0'jcze nasz...
melodją ciemnych szelestów.

. \
Na Twoje dłonie pada -blask 
dojtizałych, diz wonnych pszenic — 
a droga szepce w zwiewną dal, 
iże nic o sobie nie wie...

I
I  my o sobie n;e wiemyłmc — 
jesteśmy jalk ta droga, 
która wśród potnych kwiatów drży 
u sitóp dobrego Boga.

WIECZÓR SIERPNIOWY.

Gwiazdy sierpniowe jak brylanty 
pachną uśmiechem i świeżością,
A  wieczór wioła zasmucony 
twiełką tęśkinotą za miłością.

P o  długich miedzach c.hodzi sierpień 
sącząic prizez pałce księżyc drżący, 
ipatirzy na łamy pokoszone 
śmierć swą i życ'e siwe marzące.

Jest jędrno życie i śmierć jedna,
,i jedna rneśmleirltelha miłość.
O patrz., jak płaczą pie-rwsze astry, 
iże ku jesieni serca cł*ylą.

wat ■:

iW słodkich rumieńcach jabłek krąg 
widzę juiż jesień przychodzącą,
Jęcz dra Twych piersSeh wiee7’  ̂ wiosna 
sżcizęśicłem przygarnia nunie mlleząeeui.

Gwiazdy spadają złota smugą 
na sad naisiz pełen Stałych śliwek, 
iale Twe ocizy c'i)gde świecą 
(szepcąc mi wielką miłość żywą.

Błogosławiąca wioń skoszona 
od pół hu sercoan w srebrze płynie.
Bóg dobrotliwy idzie ziemią.
Módlmy się, aby nas nie minął.

K R O N IK A .
SIERPIEŃ 1

20
C zw artek

Dziś 20 Ber.iarda.Samue 
jutro 21 J»<mny, Frarc szk"

Wschód słońca o g. 4 m. 
27. Zachód o g. 7 m. 09. 
DługośC dnia g. 15 m. 42. 
Przybyło godz. 2 m. 58. 
Wschód księżyca o 8. m. 
43. r. Zach. o •$. 10 m. 31 w.

REPERTUAR TEATRU „BAGATELA".
Oziwtartek 20 b. .m.: „Be mii. dlasz"?
Piątek Sil b. m.: „Kiwiaty; miłości".

 ooo------
REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH:

NOWOŚCI: M-aikis Linde.r w 6 a kitowej fairsae „Błazen 
z miłości", Buster Keatwni w 6 a kitowej fauniej j i , She-rlok 
Holmes*'

PROMIEŃ: ,Rajski ptak"; dmamiait a 1 Amióy, i apel/urnek 
Pairyża .w 8 aktach. W główneij no-lii Gtarja Swianisiooi.

REDUTA: „Pod flagą piratówi"; wstrząsający dramat 
ewianitiumiezy w 7 aktach. W rolach głównych Sandra Mi- 
łovanioff, S. Giraaldi, haijeciznie piękny 'irueżczyizrua ii G. 
Bisikot niezrównany -komik, EraoSepiec publu zinto.śeii.

UCIECHA: „Bezdroża miłości"; dramat w 8-miu ak­
tach.

WANDA: Z powodu ro.bót adaptaoyjmych Kinoteatr
z uni nfięty

WARSZAWA: „W krainie ludożerców i dzikich zwie­
rząt".

Zmarli.

Inż. Władysław Waśkówski, iSodalis Maman.us -zm. 13 
sierpnia iw 29 t. życia. Pogrzeb diziiś 20 sierpnia .o gotlz. 
8 rano ż ikapliicv omenltlamiieg.

Dr Henryk Jaworski, radca1 miniisterjailny Mi/mister.*- 
=lłnva Skarbu zim. Lo sierpnia. rwi Wamgziaiwie iw 55 t. życia. 
Pogrzeb iw Krakowie udlbędizie eię dziś 20 sieąpnia. o. godz. 
10 ramio z kaplic y- icmiemiŁainniej.

 >(---------
DyŻTirv aitelr.

Gawacteik '20 sierpnia:
Apteka pod Złotą Głową, Rynek 13. — Apteka pod 

Trz7 ma Koranami, Retoryka i — Apteka Czternasta,
Lubicz 7. — Apteka, Stirad omisfca 6.

Ilu jest w Krakowie pijaków?
..Jim.... Cc za jiiedyskretne pytanie!.... Widzę, jak- . 

by we śnie,-.kioski oblężone, "w ba w-ianriach nie moż­
na ,,Gońca" się doprosić, jednem słowem — numer 
rozchwytywany! .. JMaczego? Co iza nieszczęście? 
...Czy może Kowaldkow&kiego powołano na mini­
stra. lub Grabski oprzytomniał?....

Ależ nie! .to tylko policyjne-magistracka statysty­
ka przekroczeń administracyjnych mieszkańców mia­
sta Krakowa za jeden, jedyny tylko miesiąc!

— I -o to taki ruch, tyle irozeiekawienia?
— A no. trudno! Tytuł jasny, jak stół, a przecie 

każdy chyba Krakowianim ma jakieś nożyczki!....
A  oto i ówlbilanisi krakowskiej moralności i kultu­

ry za czerwiec b. r.
■W oiągu owego miesiąca ukarano *w drodze admi­

nistracyjnej:
Za opilstwo 555 osób.
„  awantury 92. „
„ nieostrożną jazdę autami 19 „

, „ nieostrożną jazdę dorożkami 57 „
„  nieostrożną jazdę rowerami 16 „
„ prostytucję 122
„ dręczenie zwierząt (koni, psów, kosów

i t. p.) 28 ,,
„  przekroczenie przepisów kolejowych 101 ,,
„ komuimację psów 35 „
„ przekroczenie przepisów o komunikacji 

kołowej 261 „
„ tamowanie komunikacji 85 ,,
„ przekroczenie przepisów o porządku 

domowym 214 „
„ przekroczenie przepisów sanitornych 366 ,,
„ wyknpno towarów poza targiem 30 „
„ nieprawny handel 32 „
„  sprzedaż wódki w czasie zakazanym 51 ,,
Powyższy wykaz, to jakby wspaniała a barwna 

ilustracja do kroniki prasy krakowskiej, która co 
dnia notuje skrzętnie sporadyczne wypadki. Ale — 
kronikę czytamy, krzywiąc się, że co dziennie to sa­
mo.; dopiero ujęte to wszystko razem, w masie, robi 
istotne wrażenie. I pomyśleć, że to tylko w przecią­
gu .30 dni! to chyba wystarczający dowód, jak u nas 
jest słabe poszanowanie ustaw i przepisów, jak wiele 
wszędy jes.zcze pieTwotnośoi i niedojrzałości do stanu 
współczesnej kultury!

Ale z wykazu tego. wyłaniają się i niespodziane 
wnioski. Wystarcza choćby porówalanie liczby kar

za .opilstwo i za... niedozwoloną sprzedaż wódki w 
czasie zakazanym. Ozy dlatego tyle jest w Krakowie 
przekroczeń ustawy o sprzedaży wódki w dniach za­
kazanych że tylu jest pijaków, czy też może właśnie 
tylu jest w Krakowie 'pijaków, że takie n. p, Immer- 
gluckowe kąciki Lekceważą przepis podawania wódki 
w dnie zakazane?

A ukaranych pijaków w czerwcu b. r. było więcej 
w naszem mieście, niż 555, bo dołączyć chyba do 
nich najeży i 92 osób ukaranych za robienie awan­
tur; któż ibowiem robi publiczne awantury na trzeź­
wo?... No — a ci ukarani za nieostrożną jazdę szo-' 
ferzy i dorożkarze, czy byli trzeźwi?... A awanturu­
jące się na ulicach prostytutki, czyż czynią to nie- pod 
wpływem alkoholu i najczęściej właśnie w dnie za­
kazu sprzedażv wódki, gdy najwięcej włóczy się po 
mieście pijanych amatorów taniej miłości?.... I drę­
czyciele zwierząt, to najczęściej pijacy; bo kto się 
urżnie, jak bydlę, ten najczęściej pastwi się nad by­
dlęciem ze złości, że się doń upodobnił i z zazdro­
ści, że mimo. to bydle jest, trzeźwe! A kto przekracza 
przepisy kolejowe, lub kogo nie obchodzi „Rontuma- 
cja“ j*ów? Erzec-ież chyba pijanych; bo tylko pijany 
nie przeczyta i nie z.roztunie (wywieszonych w. pocią­
gach ostrzeżeń i tylko popijała- nie wie, co to psia 
„kontumacja"!

A przekroczenia przepisów -o komunikacji koło­
wej?.... toć jasne dla wszystkich, co widzieli kiedy­
kolwiek kołową drogę pijanego!

I tak dalej i dalej, do samego końca wykazu — 
sprawcami przekroczeń są tylko pijacy!

Tylko jedyna trzeźwa zawsze chyba, .to owi ukara­
ni za sprzedaż wódki w dnie zakazane!

Summa summarum więc było w Krakowie w 
czerwcu b. r. ukaranych pijaków 1946, których ulu- 
iało zaledwo 54 niesumiennych szynkarzów!

A ostateczny wniosek prawdopodobieństwa, jest ta­
ki. te w Krakowie, w dniach zakazu podawania wó­
dki, urzyna się przeciętnie ,po 36 pijaków w każdym 
szynku!

.Wesoło — co? Tylko...... lim! tylko... djatoli nada­
li tę psią „kontumację", bo — dalibóg — że ja sam 
nie wiem co to takiego!

...No, a wy wiecie?....
— Też nie?... ach. dzięki Bogu!... tośmy chyba 

wszyscy „popijały"?...

Potoki górskie przerwały tor kolejowy.
Lwów. 19 bm W od y  z gór, które obecnie aiaipły- 

nęiy, zerwały tor ko le jow y kolo Bolechowie. W yd a ­
ny oróilmy pa.rowóz iwtpadł w  wyrwę, wylfwwaooą 
przez wodę. Inżynier DuMki znajidmijący się na paro­

wozie. d.oznał ciężikieh pora/nieć. Ruch .towarowy z»- 
stał iStoultkieim wyrwy na fkiW® dni iwstiązymain- . ą fltóli 
o,soibowy odbywa się z przesiadaniem.

Znaczna kradzień kolejowa.
Lódź. 19 ,bm. W  łódzlk"m pociągu .towarowym doko­

nano na stacji Ujazd śmiałej kradzieży. Oto przy spau 
wdzaniiu plomb ina wagonach .zauważono, że jeden z 
nich jest oitwanty. (Bazystąpiiono do Sbja.widiza.niia za-

Przyjechali da Krakowa.
,w dini.U; 19 aie.ripiriia:

Grand Hotel: Br. Aleks. Wodizickł —  Poremiba Wielka; 
L io w l Reitl —  Londijmi; iJolm .J-ędaiziejo.wiski —  Oilleain; 
Dm. -Otta Gross-feld —  Pnzwiyśli; Bar. Jan Konopka. —  
Otesino; .Bar. Witold Koiilermiaon —  Rańc-zuga; Stanisław 
-Burzyński —  Kańczuga; Rudo.lif iKHiairniper —  vViede-ń; 
.Staciisław iSichiwarzstećn —  .Klucze; Wieista.iv iRykoiwisiki 
—• Warszawa; Irena Daisizkiieiwiicz —  (Radiuclhiów; Wikto.r 
W.ieiniier —  Zagrzeb; Fryderyk Spitizipr —  Wiedeń; Ma- 
ryain Grzegoazieiwislki —* Kioiice; Amldraej Seamiiaik —  N. 
York.

Hotel Saski: Alfred- SzczepańsM — Boirisłaiw: Pel-agja- 
Mieihaiilska — Wairsizaiwa; ,Czesław Filoirkowslki —  Tinu- 
ska,wiec-; Jan Go-raydki —  iSrebn.ia.; Henryk Gzamecki -—  
Sosnowiec; Kar.ol lObwalibóg — Miisltek; -J. Kupę nsitein 
—  W-arsiz-awio: Tadeusiz SmigieLak-i —• L.yów: Ja.n KLo- 
bulkoiwsiki —  ,Waiss'z,awa; Stiaraiisłaiw Wyżyikiotwiski — Le- 
scmo.

wartości i okazało się, że s.kraidiaiono izeń 4 bele przę­
dzy bawełnianej, wart ości 15 tys. złotych.. Policja 
czyn: poszulkiwania, aby wykryć i  łodzie;.
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PROF. L. SKOCZYLASOWI NA POŻEGNANIE!
Donosimy Czytelnikom nasaejjj* pisma, że Jłu- 

gbłetiii nasz piracownik prof. Ludwik Skoczylas 
-■puszcza K.raków, powołany na odpowiednie sta­
nowisko w Warszawie, a tem samem przerywa 
współpracę w „Gońcu Krakowskim". Profesora 
Skoczylasa żegna z żalem nie tylko nasz zespół 
redakcyjny, -ale i wiele towarzystw i oirganizacyj 
polskich w Krakowie, dla których rozwoju nie 
szczędził On ni czasu ni trudu.

Prncując w „Gońcu Krakowskim" jako recen­
zent teatralny prof. L. Skoczylas z ogromną ener- 
'gją i wysiłkiem walczył o narodowy ^charakter 
teatru Sl/owiaciRiego. piętnował i karcił wszelkie 
zakusy obniżania poziomu tej placówki sztuki o 
wielkiej i pięknej tradycji. Prowadząc tę szlache­
tną walkę, nie zraiżal się On żadnymi przykro.- 
ściami, jaikii spotykały go ze strony dyrekcji tea­
tru i sfer magistrackich. Po swiojej drodze .stąpał 
I.udiwljk Skoczylas z "żelazną konsekwencją ąż do­
prowadził do tego, że słusaność jego sprawy uzna­
ły i inne piisma polskie w Krakowie, a co naj­
ważniejsze uzyskał poparcie i publiczności pol-

Żegnając zasłużonego współpracownika, życzy­
my Mu z głębi serca, by praca Jego na nowym 
stanowisku w Warszawie dawała Mu wiele zado­
wolenia i uznania w społeczeństwie. _______

Redakcja „Gońca Krakowskiego”.
'*■ iili*.1*' iT%‘»  1 1-:o:-----

PPS. OBJĘŁA DZIŚ DYREKCJĘ KOLEJOWĄ
W  KRASKOWIE. ______

Kraków. (PAT.) 19 bm. Inżynier Karol Bar- 
wicz objął urzędowanie jako prezes Dyrekcjii ko- 
lejowej w Krakowią.

(P. Ęa.fwńcz jest ia'k wdadomo wv"bitrvm człon­
kiem PPS.).

Porzucając ciężkie obowiązki recenzenta na 
swoje dobro ziapLsuje prof. Skoczylas to, że otwo­
rzył oczy polskiej publiczności w Krakowie na to, 
czem powinien być teatr.

KACZEJ NIK ODDZIAŁU BEZPIECZEŃSTWA 
RUBLI,OZNBGO. w Województwie Krakowskiem ra- 
idca Roman Skarbek rozpoczął urlop wypoczynkowy. 
Radca 'Skaribek otbejmie urzędicwame z powrotem w 
pierwszych dniach września b. r.

LIGA OBRONY POWIETRZNEJ W KRAKOWIE.
B.uto Wojewódzkiego Komitetu Ligi Obrony Powie­
trznej Państwa mieści się w mmachu Urzędu Woje­
wódzkiego przy ul. Basztowej Ił piętro drzwi Nr. 20 
i czynne jest w godzinach od 9 do 1 i od 4ąio 6 — 
gdzie przyjmuje się wpisy na członków Ligi.

MIANOW^ NIE NAOZEiLNIKA WYDiZIAŁU ZDRO 
WIA W KRAKOWIE. Minist,er spraw wewnętrznych 
zamianował dra Wincentego Wróblewskiego naczel­
ni kiem wydziału izdrowia w urzędzie wojewó Izkim 
w Kiakow-ie.

Dr. WTÓbiewiski ur. 1871 w  Krakowie, po ukończe­
niu siudjóił lekarskich • na tutejs,zym uniwersytecie, 
pracowd przez 4 lata w starostwie kcakows.k-ieiri ja­
ko lókairz urzędowy, a następnie .jako lekarz powia­
towy w różnych miejscowościach Małopolski. W ro­
ku 1919 został mianowany inspektorem lekarskim 
przy okręgowym -urzędzie zdrowia w .Krakowie, a w 
rok później objął hierwrarotwo wydraału zdrowia w 
województwie kieleckiem, gdzie pracował do końca 
sierpnia b. r.

Dr. Wróblewski wydał szereg prac z dziedziny re­
formy gminnej i .służby zdrowia w Malopobce, prace 
te były ogłoszone w fachowych pismach, a także 
.znajdowały się na łamach dzienników krajowych.
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Trębowla wydała światowego oszusta.
Komenda policji w Po znaa u rozesłała fety gończe

P. OSTROWSKI ZWIEDZA KRAlKuW. ,W dniu 17 
'i 18 b. m. Komisarz rządu Ostrowski w towarzystwie 
inspektora ogrodów m. G-auzego, zwiedził zakłady 
ogrodnicze miej-skLe i urządzenia ogrodowe, mianowi­
cie ogród hodowlany przy ul. Lubicz, park dra Jor- 
dana, Krakowski, na Krzemionkach. planty podgór­
skie nad Wisłą, szkółka drzew i krzewów ozdobnych 
-w Dębnikach i na Krowodrzy, odbudowane ta sta­
rannie planty Ddettow&kie oraz nowo założone skwe­
ry w ulicy Kopernika. P. Komisarz rządu informo­
wany szczegółowo przez p. Gauzego o stanie gospo­
darki w ogrodach miejskich i ich administracji,  ̂wo­
leć  przedstawionych przez p. insp. Gauzego* braków, 
przyrzekł swoje 'poparcie celem doprowadzenia, na­
szych pięknych ogrodów miejskich do zupełnie wzo­
rowego stanu.

Około Wawelu zwrócił p. .Komisarz rządu uwagę 
ma przerwę, w ciągłości plant w tern miejscu. Planty 
'mogłyby ciągnąć się dalszą aleją wokół gÓTy wa­
welskiej nad iwjsślła i łączyć się z plantami przy ul. 
Podzamcze.

dnśpekroT Gauze wyjaśnił, że projekt ten jest moż- 
,liwy do urzeczywistnienia i w związku z nim zadrze- 
'twiiony płac Bernardyński ibyłby przedłużeniem plant, 
w których! obrębie znalazłaby się wówczas cała góra 
Wawelska..

WPISY NA STLlDJA FARMACEUTYCZNE na
•wydziale filozoficznym umiw. Jag. w roku szkolnym 
-1925-26 rozpoczną, się w połowi* września. Za  wzglę­
du na brak miejsca w pracowniach przyrodniczych 
wydziału filozoficznego, przyjęta będzie, jak corocz- 
*i\ie, ograniczona tylko ilość kandydatów, posiadają- 
■rcych stosunkowo najlepsze kwalifikacje i największe 
uprawnienia. Pragnący .zapisać się na 'pierwszy rok 
studjów na odidz. farm. U. J. powinni wnieść podania 
do dyrekcji 0. F. (Instytut, chemiczny Uoiw. Jag. 
Kraków), najdalej do 10 września, załączając metry­
kę urodzenia i świadectwo ukończenia szkoły śred­
niej państwowej (egz. -dojrzałości). Lista przyjętych 
zostanie podana, do wiadomości w dniu 12 września 
na tablicy, w głównym gmachu Uniwersytetu. Bliż­
szych infonmacyj, dotyczących studjów farm., udzie­
la dyrekcja O. F. codziennie w godzinach urzędowych.

.WYDALIŁ SIĘ 2 DOMiU. Em. jenerał, Ferdynand 
Osmolą, zamieszkały przy ul. iZ/ielonej 1. 18 donosi, 
że zamieszkały u niego uczeń I klasy gim. Stefan 
Dzieniiszewiskń, wydalił się z domu dnia 6 b. m. i do­
tąd nie W T Ó c ił.  Rysopis chłopca: lat, 13, fizycznie do­
brze rozwinięty, ubrany w mundurek szkolny i jasno- 
'bronzową zarzutkę.

POŻAR NA KR ZEMIONKACH. .Wczoraj około 
• północy zawezwano straż pożarną do palącej się ster­
ty owsa na Krzemionkach, 'będącej własnością Józe- 
a Emilewicza. Straż pcża.nia ogi°ń ugasiła. (Prawdo­
podobną przyczyna pożaru podpalenie.

UCZCIWY ZNALAZCA. Edward Skarbiński, to­
karz, zamieszkały przy ul. Gołębiej ó, złożył w I ko- 
mis.arjacie P. P. 50 zł. w- srebrze, znaleziona wczoraj 
na ulicy Starowiślnej. Jak się okazało, pieniądze te 
-zgubił podof-icef .z D. O. K., Stanisław, Kutrzeba.

KRADZIEŻ. Emilja Schmager, zamieszkała, przy ul. 
Zwierzynieckiej 1. 12 zgłosiła w policji, że przyjęta 

■ przez nią, dnia 11 -b. m. sJńżąca, Janina Staszkiewicz, 
rodem rzekomo z 'Zielonek pow. Olkusz, skradła jej 
wczoraj pewną ilość garderoby, wartości 157 .zł. i 
zbiegła.

Ś. ?. TEOFIL HALiSKI. Dnia 11 b. m. zmarł w Ka­
towicach w 60 roku życia radca- wojewódzki i kie­
rownik oddziału weteiryn. ś. p. Teofil 'Babki. Był on 
jednym z najzdolniejszych lekarzy weteryn. pracu­
jąc w administracji weter. bez przerwy 30 kilka lat, 
położył wielkie zasługi w pracy zmierzającej do zor­
ganizowania tej gałęzi służby i przygotowania jej do 
potrzeb kiraju. Brał udział we wszystkich ważniej­
szych pran-ach zawodlo.wyeh i obywatelskich i jako 
człowiek prawy i szlachetny, cieszy! się wielką sym­
patią. Lekarze weter. województwa krakowskiego i 
śląskiego obdarzyli go na rok bieżący godnością pre­

zesa r-wego towarzystwa.
  o O O -------

Legenda Tatr.
Kozica, co zginęła w mroźnym wietrze Tatr ów. 

dostała się nieszczęściem pod sroni sąd osła, który 
wyrwał się chyłkiem -z stajtni Bo.ndfratrów, zapra­
gnąwszy być radcą sejmowego poisła.

— Zbrodn-ia! — zawołał osioł. — kozica otruta! 
Ktoś jej z sinkiem potasu koniak dał zdradziecko. 
Kto?... rzecz jawna. — kobieta z sumienia wyzuta, 
co otruła kochanka, męża, .no — i dziecko!

A  na to lekarz jeden, drobny, nie'wy rosły, jednak 
z głową ho! ho! hio! — już myśleć poczynał:

— Brawo! przecież na, coś przydały się osły! —
...A w tern ujrzał przed sobą otwarty kryminał.... 

-Świat, w śmiecli! Osioł wrócił do stajni. Posłowi przy­
szło wypić .przez osła nawarzony oceń I  odtąd z kwa­
śną miną nad prawdą się głowi, że źle, kiedy „littera 
;no'Cet“ , zamiast „docet.“ !.... (ag).

NA FALI POUTYGZNEJ.
JAK NAPRiZÓD BRONI „MARSZALKA?"

Ostatni! .jNapiaódf11 podał 1*e7. komentarzy głośne listy 
£9. Piłsudskiego i mim. Sikorskieg". Aby jednak salwować 
honor swego pupila ze SuLejóiwika, .AnjnrrOi'' posita.no v, ił 
c-Eatooiwać.... ihisitoirję i przekręcił słowa pana marszałka, 
podając talki tdkisK .znanego, nlieprzyzlwioitego.. ustępu z 
listru p. Piłsudskiego:

..W tym trójkącie małżeńskim oficerów — mini­
stra, szefa siztabu i niechaj foędlzie insfpeiktiora prze- 

■' (wodtiicizącego ścisłej rady — szef s.ztahu nią rolę 
przewrotnej kobiety, oddającej się ha diwie strony,

celem schwytania niejakiego -Witolda Mieczysława 
Deutecha, który popełnił cały szereg wyrafinowanych 
o iizuisuw. (Pochodzi on z Trembowli, gdzie podstępnie 
ożenił się z Janiną Omniekwis-ką. W ostatniim czasie 
zamieszkał on w Póznanłu przy ulicy Matejki 20, (po- 
cizem przeniósł się do Warszawy, skąd po krótkim 
pobycie wyjechał w niewiadomym kierunku.

Między iiimenii Deuitech dopuścił się osznstiwa na 
szkodę jjZwiąźku Obrony Kremów' Zachodnich44. Mia­
nowicie wszedł on ,w -kontakt .z fcii&u firtmami w War­
szawie celem dostarczenia dlla Związku kilkuset łysię- 
cy -łzw. ^pudełek szczęścia14 oraz fantów. Skończyło

Ucieczka żydów
LubMu. (Teil. -wł.). ,,Głos' iLulbeikkl41 donos!: W bieżą­

cym okresie poborowym -z miasta Lublina i z powiatu 
powinno się było stawić z rocznika 1904 — 877 ży­
dów. A tymczasem z ilioźby tej nie stawiło się żydów 
388, czyli uchyliło się od spełnienia powinności woj­
skowej 44 procent! (dosJcwinie czterdzieści cztery pro­
cent).

iBOfrko tedy połowa Żydów -w wieku 'poborowym 
ukrywa się, ilł-eząc widocznie ma bezkarność. I gdyby 
iprzynaljmmąj te żydy chciały zdezerterować i opuścić 
przy itej okazji granice PoMki raiz ma zawsze, ale nie! 
Korzystając iz braków ustawy meMunkowej, wędrują 
oni z miasta do miasta, kręcą, kłamią i drwią -sobie 
ze wszystkiego.

W 'bieżącym okresie poboroiwym. oprócz rocznika 
1004 powiin-ny się były stawić do wojska inne ka-teso- 
rje poborowych stonszych 'roczników, (których z tych 
tob innych powiodów 'w siwo im czasie do oddziałów 
nie wcielono. Z miasta i powiatu było takich żydów

Fe!... P. Pił&uielkii nie lubi niedomówień i o -wiełJe pla­
styczniej — wyiazfl się o trójkącie małżeńskim ofice­
rów!... Hiistorji nie wolno iałsizoiwać, a ip. Htaecker mioże. 
się naTaizić ,ze sitmomy niieiwybredinego miairazałka. — w 
jednej z oajWiżsżyich móiw na zjeździć łegjonistów na 
izarzut, że podobnie jak gem Siikorsiki w  archiwum, szta­
bu. tak p. Ha-ecketr w rcd-akicji .iNaipuzołu11 fałszuje do­
kumenty z życia mansziałka Piłsudlskiego. Nie tizetoa ro­
bić pnizykrości chorymi itudżioan!...

I nie ,trzeba być bardziej piteudcizyikowisikiim wyciera-' 
o.Aem, niż sam Pfłsiudski, bardzi^ nrorailinyim, niż komeu- 

j dant, bamdzieij pfep.ie|ikiim — niż.... papież z Sulejówka.

POLSKA JEST UCZCIWYM DŁUŻNIKIEM.
Londyn. (PIAT.) 19 ban. Łotewski charge d'af- 

faires w Londynie wydał oficjalny konnunikat, ty­
czący się konsolidacji długu łotewskiego w An­
glii. Suma długiu wynosi 2 niiljony 300 tys. funt. 
szt. i zostanie spłaconą w ciągu przyszłych 30 
lat, ratami rocKnenri 75.000 f. rocznie. W  związ­
ku z powyższym „Times“ zaznacza, iż mniejsze 
państwa oka ziały się chętniejsze do konsolidacji 
swych długaw. aniżeli większe mocarstwa i że 
Polska byli pierwszym wogóle państwem, które 
skonsolidowało swój dług w Anglj-i. Spodziewać 
.-.ię należy, iż inne państwa pójdą za przykładem 
Polski i Łotwy.

 O : : O-------
Z PODRÓŻY AGITACYJNYCH KS. WALJI
Londyn. (PAT.) 19 ban. Ks. Walji przybył do 

Buc nos Aires i został powitany uroctz-yście przez 
prezydenta Aliwareza, który udał się na pokład 
krążownika. Podczas przejazdu z portu do pałaou 
pojazd księcia był zarzucony kwiatami na cześć 
księcia, prezydent Aiwairez wygłosił dłuższe prze­
mówienie. w któreni zaznaczył, iż rad jest powi­
tać w-raz. z całym narodem argentyńskim przed- 
stawieeila narodu angielskiego, tak szczerze przy­
jaznego republice argentyńskiej i podkreślił fakt. 
iż Anglja była pierwsz-em państwem, które uznało 
niezależność Argentyny. Książę Walji, dziękując, 
prezydentowi Alwairezoiwii, wyraz" nadzieję, że 
węzlly przyjaźni, łączące oba narody, zacieśnią się 
jeszcze bardziej.

NARADY ANONIMOWEGO MOCARSTWA.
W iedeń. (PAT.) 19 bm. Na dzisiejszem posie-

się na tern, że oszukamy zosital ,)Z(wiązek“ i oouoaur 
firmy, a nadto Deufescih siwzeniewierzył uzyskane fan­
ty i więlkeizą ilość lottów, uzyi-lkRijąc dla siebie -barduo 
wielką sumę .̂emiędzy.

Dolać należy, że Deutseh już w roku 1922 był are­
sztowany przez iuwiOWEką policję za 'Oszusitiwo i odda­
ny sądowi wiojS'kownmu, jako dezerter. Przytem atwiea? 
dzono, że iw u 1920, .popełnia jąc różne oszustwa, przed 
stawiał się za Witoilda Deutscha, umodzonego w St. 
Giorgia obok Udine we /Włoszech, a następnie we 
Wiedniu uchodził jako baron Stefan Yasiljić. jako mi- 
nuińskićpourruznik Wirooid Konstantinescu, a wreszcie 
jako oficer ttkiraifelki..

przed wojskiem.
1170. I 'cóż się okazuje. Na 1170 żydów, htónzy się 
mieli stawić, stanęło ityCIko d-wódi. Rzecz poprostu n> 
do wiary. Żydy wręcz nie chcą. służyć w wojsku. To 
już nie s,poradycizne nadużycie poborowe, sztuczne o- 
‘kaleczenia, wykręty, jest to otwarty bojkot amrnji. 
Cyfry mówią, że 'żydzi nie chcą (bronić kraju, iw któ­
rym korzystają iz .równouprawnienia, a w praktyce- 
:pod wizgiędem religijnym, przemysłowym, handlo w m , 
finansowym stanowią warstwę 'Wprost 'upnzywilejowa- 
ną.

•Starostwo, dc którego w  myśli nowej poborowej u- 
stawy należy poibór irek'iiuta, 'działa, nzeoz ipro-sta, ener 
gicanie w (kierunku wyłąpania ucihylającycih się od 
służby: ale cóż pomoże największa enetgja uiraędu, 
wobec, tak (jasikrawo nieobywateiskiego stanowiska 
żydów. Cyfry te warto zapamiętać, są one (bowiem 
■oharaktery&tyciznym idowodean lojalności ipaństiwoiwej 
żydów.

dzoniu kongresu sjomistycianego został wybrany 
prezydentem kongresu Sokołów. Nadto wybrano 
szereg wioeprezydentów, a_ mianowicie: Usziszkón 
(Jerozolima), dr. Hantfce (Berlinj, BerLn (Not.y 
Yobk), dr. Lewit fWarszutwa), poseł Parfeztajn 
(Warszawa), dr. Klrmel (Vra rszawa), i Wise (No­
wy York). Kiomisja kontrolująca zwerjtfikowałsC* 
mandaty i oznajmiła, że kongres liczy 304 upraw­
nionych do glosowania delegatów, z których 55 
jest członkami komitetu akcyjnego i komitetu 
wykonawicizego, 89 należy do różnych organiza­
cji, 102 do związków krajowych. Najwięcej dele­
gatów przybyło z Polski (49) i z Ameryki (40). 
GWARANTUJĄ, ŻE NIE BĘDĄ BILI ŻYDÓW.

Wiedeń. (PAT.) 19 bm. Wiedeńska dyrekcja po­
licji zipziwoldia na odbycie zgomadaenia pod go­
lem niebem w sobotę popołudniu, które zwołują 
związki niemiectko-narodowe. Zyiązk te złożyły 
gwarancję, że manifestaoja ta odbędzie się w po­
rządku.

 o:: o -------
ZAPROSZENIE NA KONFERENCJĘ CELNĄ 

W  PEKINIE.
Londyn. (PAT.) 19 bm. Z Pekinu donoszą, że 

Chiny zaprosiły mocarstwa do wizięcu ud-ziału 
w konferencji w sprawie ceł. kttóra odbędzie się 
w Pekinie dnia 16 paździelmika. Shrchać. że rząd 
chiński ma zamiar domagać się zupełnej autono- 
mji celnej dla Chin.

Zamordowanie reżysera filmowego.
Bierlin. 19 ibm. Reżyser f jlmoiwy Murmau, przebywa­

jący na wypoczynku w Giiuniewald, najął służącą r-o-
e j m  Kamyszemlko. Dzes rano zuaLeziono go zamor­
dowanego z raną od .Kłuli -rewolwerowej. G dy policja

Coraz mniej studentek.
Warszawa. (Teł. wł.) iW r. 1910-11 na uczelniach 

•wyżK-zyeh. istniejących na obszarze dzisiejszego Pań­
stwa Piolskiego, studjo.wało już 1516 kobiet. W item 
111 kieruje się do zawodu lekair^kiego, zaś 1405 -za­
pisanych jest na wydziałach fl-oziofćciznych' i pedago­
gicznych. Wojna' przyczynia się do daibzegio wzro­
stu Kczlby studentek. W  r. 1921-22 jeeit ich 801-5,w  r. 
1922-133 hit. 9129. AC.ę iw tyra .-arnym czaeie ilość o- 
gó.lma shichacizów rośnie, młiOidziet męsika izmów .wra­
ca z wo^ika do noniiki. To też, a.cizlkol.wćek lóazfba ko­
biet- jest w 1922-23 .więki-iza o 1114, piocenitowo spa­
da. W 1921-22 kobiety stanów :ą 3l p-róc., w 1922-23 
już tylko 24 proc. 0»i tego jednak czasu roapioczyna 
się niełyiko pro centowy, ale i w cyfrach bezwzgięd- 
cyfry: w r. 1928-21 ilęść kobiet wyno ł̂ 8931, czyli

aby ciągnąć dla swego iprostjituej-jinego życia ko­
rzyści .z obu istiron‘l

przysizla areeatować służącą, ta zamiKnęła się iw poko­
ju i ohpowiedizi-ała s*jrzalami. Policjanci oblekli pan­
cerne kaftany 1 wyłamali drzwi. W  tym momenedo 
służąca popełniła samobójstwo.

o 190 umiej niż wr roku .pojwzednim. W ńtosumlku do 
Ogóitiiej li-cizlby słuchaczy kobiety stanowią już tylko 
23 proc. 0-dipłyiw kobiet trwa jednak dalej. W ubie­
głym roku akad. (i .924425) procent ich tylko z tej 
racji nie spada (w doleizym ciągu 23 proc.), że . ogól­
na ilość słuchaczy się zmniejszyła. S(padła bowiem 
z 38.277 na 37425 ożyli o 1152. Ilość zaś kobiet wy­
nosiła teraz 8654; czyi o 277 mniej, mż w roku .po­
przednim.

Zmnieij-iziainiu się -itaści studentek towarzyszy 
wiznost wiarioslt pilności w traktowaniu nauki. Coraz 
mniej kobiet wstępuje na uczelnie dla «>s-vw!ki, 
względnie .,mody“ , ooraz więfezy izaś jesit. odsetek 
pilnych prądownic nankowych. Jakościowe — tedy 
litość kobiet na .uczelniach wzrasta. (;).
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Z pua Giewontu. | Odparcie oszczerstw rzuconych na
Dr. Gabryszewskiego.ZMIANY W LiRIZĘDZIE POCZTOWYM 

W ZAKOPANEM.
W  związku z wykryciem), kradzieży 30.UU0 złotych, 

' popełń i unej (pnzefz 'kasjera Szwarzbarda i panującymi 
na pocznie w Zakopanem nieporządkami, co kilkakro­
tnie w „Słońcu Krakojwsfciim" piętnowaliśmy j przenie­
siony został dotychczasowy naczelnik, p. .Zawałkie- 
wiezi, na emeryturę, zaś sekretarz Jarosz ogłosi! isię 
„chory" i -.pójdzie .do iniń-ej mejioowości.
• 'Naezatókh m Urzędu .pocztowego w Zakopanem za- 

mianówano p. Ludwika ■W-iiteisiziczaka, dotychczasowe­
go naczeflniika poczty f f i Radonfcku, sekretarzem izaś 
p. Krzyżanowskiego. sekretarza. poczty w Radomsku.

P- Wiłesziczak pełnił poprzednio służbę w Krako­
wie  ̂ .-kąid przeniesiony w 'charakterze naczelnika U- 
rzędu do Radomska, postawił pociatę tamtejszą na ta­
kim. poziomie, ie stała się jedną z najlepiej funkcjo- 
nnjącycih w Kongresówce. Pana (Wiltesaczaka ©echują 
wybitne zdolnxcH&(*i orgamiizat-oiskie, anargija, fachowość

prowadzeniu Urzędu, takt i uprzejmość. I, ©ho-ciaż 
krótki jest pobyt p. Witefiziezaka, "widać jniż ogiromine 
zmiany, widać jego mrówczą pracę od wczesnego- ran- 
ka do późnego iwieczoira, przejęcie się nową funkcją, 
wydawanie irozm.aiity.cih 'zarządzeń wewnętrznych i in­
strukcji dla personaih, tyczących urzędowania, któ­
rych dotychczas wogóJle nie foyiło, widać na każdym 
fcrolklu troskę, ułatwienia a zapobiegliwość Względem 
puMLcizinioiści, dbałość o czystość i porządki retc.

Nadto zamierza p. Wiltesziezak wprowadzić w naj- 
ibliższym .czasie szereg udogodnień dla stron, jak zmia 
na aparatów telefonieznycih i urządzenie nowej cen­
trali (to« największa bolączka Zakopanegod, -utworzenie 
specjalnych zamykanych schowków na listy dla kup­
ców, banków etc., zaprowadzenie dwufazowego dorę­
czania poczty itd.

Z tego wsEyestklegn, wnosząc, .pew-ri być możemy, 
że na poczcie zakopiańskiej jimne wreszcie stojąunlhi za-, 
panują i w fem przeświadczeniu składalmy nowemu 
Ta,czielirii.ikO|ff(J p. UudłwiillHłwi Wjjteszicz| (ko)w(i serdeczne 
,.Sz :zę'< Bclże“ w dalszej owocnej pracy. D.

.ZAKOPANE ZACZYN ń SIĘ ZAŻY DZAĆ.

W uzupełnieniu naszego artykułu pod po-wyższym 
tytułem, podajemy, że p. Jan RacMdba, nie tylko wy­
dzierżawił żydom swój kiosk przy uł. Mairszałkow- 
s-kiejl, ale nadto dia wipnowadizenia w -błąd ludności 
chrześcijańskiej, ze zwlókł żydom na mmi es zez en ie na 
kiosku szyldu z  ifcimą: „Jan Bachleda". Ludność Za­
kopanego, wie. ijednaik dobrze, że 'to kóoslk, żydowski, 
w sobotę zamykany i pillnie go omija.

Umieszczenie tego ezytldu świadczy.,, jak dalece się­
gać może upodlenie niektórych ludzi.

Zakopane, 19 sierpnia.
Ze sfer: lekarskich Zakopanego otrzymujemy nastę­

pu jąsc© pismo:
Autor artykułów w „Ilubitr. Kur jerze 'Krakowskim", 

podpinający sdę L. Szcz., w których wzywał wszyst­
kie pott f̂i ma nieszicizęślwą matką i żonę, panią Ka- 
sznicowąi, ogłaszając ją trucideiilką, przy tej sposob­
ności nzUcił również anatema i wzywał wszystkie mo­
ce ziemskie na lekarza gminy Zakopane Dra Tadeu­
sza Calbryiizewskiego, że ten ibez oględzin zwłok Ibł. 
p. (Wasserbetgera wyidał ©zze-cze-nie o przyczynie j-eigo 
śmierci, Pienił się z wściekłości, iż lekarz item zwłok 
nie oglądał, i że nie stwierdził — o zgrozo! — zatru­
cia, które on i jego 'zacni, kompanionowie {i pan Oziae

Z Krynicy.
Krynica, .13 sierpnia.

Po parodniowych deszczach powróciła piękna,, ni- 
-czem. niezmąicona pogoda. Kuracjusze korzystają z 
tejże, urządzają 'wycieczki w przepiękne okolice Kry­
nicy.

Powracający z wycieczek uskarżają się na zły stan 
dróg, może Komisja Zdrojowa, zajmie się itą sprawą, 

t&dyż nie wtsizysey przyjeżdżają do Krynicy po to, aby 
okres .pobytu w Krynicy pnzepędzóe na deptaku, któ­
ry jednak nie zawsze je&t- dia wszystkich dostępny.

Odgradzanie deptaku z powodu urządzania festynu, 
czy też ibenefisu, nie powinno mieć miejśca, szczegól­
nie w porze picia wód i popołudniowego koncertu or- 
kiesitlry zdrojowej, daje to powód do zupełnie stosiz- 
nych zażaleń ze strony kuracjuszy. .Koncerty beneduso 
we można urządzić zupełnie debrze wieczorem, llulb w 
Balii Domu zdrojowego.

W ostatnim tygodniu mieliśmy (kitka sensacji, były 
dwie katastrofy a.utomoft»iiowe i gościnny występ kró­
lowej I-Dymiicy, p. iWrońiskiej, w „Hrabinie iMaricy". 
P. Wmońslką podzitwiam i jestem z icałetm uznaniem dla 
mej, bo ażeby po p. (Dobosiz-Mairlkowskiej i p. Horbow- 
skiej podejmować siię takiej roli, jak hrabina Maricy, 
musi się mreó dużą .doizę; cywilnej odwagi.

■Dyrekcji teatirtu jednak zwracamy uwagę, aby na 
przyszłość mi ©lekceważyła publozmości. Al.

RZECZY WESOŁE.
Ludzie bogaicii, a Sipęcijalnde k izwr .^nuworysze" ijpiO 

polsku: panowie Nowobogaccy) mogą sobie pozwalać 
na izaidowolenie każdego kaprysu, posd‘lkująio się prizy 
tem najiniowî zemi izdotoyczami techniki.

Oppemheim, powaga itaternicza!) ca-lemu światu ogło­
sili!

Jestto drugie podłe kłamstwo.
iDtr iGaibrysizcwski nietytlko, że przeprowadził uglę-. 

■dzłny zwłiok itragicizniiie izmarfycih, ale i wstrzykiwał 
suMlmoł do żył, gdyż miały one odejść do groibu ro-. 
dzinnego w Krakowie, a ustawa tego wymaga. Ni©, 
mając danych, by rozpoznawać beiz sekcji Ijkfcórą sąd 
zarządzić może i zarządził), ijaiko przyczynę śmierci 
zatiruęde w myśli 'krążących Iba.jek, nozpi ™uał irazean ee 
stryjem zmarłego itragiczmie-, .Drem W as s erb arger em 
lekarzem torakoiwsfeim: „obrzęk płuic i porażenie ser-. 
ca“ iz powodu nadmiernego wyczerpania usuroju-

Oto, np. donoszą z Marjenibadu, że bawiący tani na 
kuracji pewien ,)Klre:zul3“ węgierski, nagle (kilka dni 
temu zatęsknił za swym ulubionym jamnikiem, które­
go zostawił w Budapeszcie .przed wyjazdem do Clze-.. 
chosłowacji.

'Niewieie mamyślliaijąc. się., zateleg-ratował ów Ibogacst 
d.o swego kamerdynera w Budapesiocie, aby natych- 
mias/t 'wynajął samokt i wysłał nim do iMtirjeufoadu 
jego uTJuibionego pieska.

Wydany rozkaz został bezzwłocznie spełniony., Sa-. 
molot z jamnikiem odleciał i przybył szczęśliwie do 
Maijeinibadu irego samego d.nia przed wieczorem, talk, 
że „iKrezus" głaskał swego- uluibieńica już -o god'zimi© 
siódmej.

Niema to, ja-k być (Nowoibiogiaclkilm!

SPRYTNY WNUCIZBK.
Baboiia, której ize starości głowa się tnzęfeie, pyta 

wnuczka:
Mógłbyś mi pówiedizioć Jasiu, dlaczego iziemia 

czasami się trzęsie?
Jaś: Ależ .to bardzo proste! Ziemia 'trzęsie się, po-. 

iiieważ jest bardzo stara!...

PAMJĘTAJCiE
że częste ogłoszenie waszych 
towarów pizełcmie ciężką sy­

tuację w handlu.

DANIEL RiIOHE.

Milczenie jest złotem
. (Przed czcigodnym paitrjarchą szczepu, którego dłu­
g a  falista t»roida zileiwała siię % białością burnusa, Moha 
m ed-Ali skłonił się głęjtaokio, wyciągając naprziód ra- 
imaona. Uko-ńlcizylwgizy -zdania poiwitaline. ziwienzył się 
uroczystym  tonem ze swojego- 'zamiaru. T ego  właśnie 
dnia osiągnął wiiek męski. Sądził tedy, że przed na­
byciem  niewiasty], winien ucałować czarny (kamień 
oaaby w  świętym mecziecde.

iSltarzeio objjaiwlił w odpowiedizS swie izadoiwólenie o- 
raa chęć. aby ichiwaleblnc ppstamowleinEle: be|z (z|.vl!ldklil (wy 
(konalne (ziotsrtlaibo.

— Cdż, dziecko moje, w&ożyć pod siotdłjo św egó ko­
nia siiedem dywianiów. 1

Ojiciziei CżicLglodny —  fotdirziełklł Móhameid-Aii —  j(eh 
stem ubogi, m£,e pc siOldam koinia, mam jedynie mocne 
san lały, których rzem yki tó(pasiujlą moje niogi. i okuty 
fc.ji, k tó ry  Itir^ymom w  ‘IłolnlŁ (Mogę wyruszyć natych­
miast.

I^s-tioji iy  ..Jarzec sKinął głciwi?. pirizylabylniie. Daleka 
(droga iw&odia d o  M ekk i ModirleuCleio, odbyw ający p8e- 
szo ttę niabpżną piitelgrzymlkę, ptonlie- silę pilęknym -przy­
kładem dla wi^ernych-.

—  (Nfech c f idincgia idkfeą Ibędiziiie!... jPamliięfiaj tyikó. 
synu mx5|j, żo  Prorok nadkl: ,^Paltmz io|t|wartemi O ic z y m a ,
rozmyMaji głębdkó, la pi ziodleiwsizysitkiteim miEiciz!"

liśnCąicym (ślaid'em słoriica. UcEiakającego poprzeiz pu­
stynne izCIemiiei, (pMgrzjym (kroicizył przez, dizileń ca ły  nile 
spollkatwszy żyiwej duSizy. -W Clbwfli, gd y  pierwsza 
g/wiaizda iralzinaCizyłaŁsiwieni m).'|gloliaim]em mielbio nćepó- 
ttralianCle' niiebleiśkiiei, dwóch jidźdźcótw idiopędiziilloi -go,, gą . 
diząc, żie jeiit mite.zlkańlcem, ityoh. clkóDc pirosib!, aby 
wilkaizał mifejscie, |w Ikitórem m ogliby przepędzie uoic. 
Mohamed-AilT is.plcijinzalł na jeźdźców  praiz na ich mallie 
fconlile o  dłngibh grzywach, Ikltórei, (ziarólwlnto- jak  v m  iwffia 
ścticiMei, iwytdiawalły mię nnoicinOi iziruużcne, q oicizem nlile 
mogąc clbja|;lni:lć, a  ipamlięiiny słów  mędrca, nile odipos 
witeMaiwi-i«r ru-izył pciw(oli w  dalszą idrogię. Dbaij po- 
diTÓżlóil iwywni oi;fcciwali iz (tegio, żie. przieichodziteń iwskia- 
;z'u;j© idu drogę ł  Ibez dalszych pytań pojechalii! ea uifrń.

^Nilepeiwno kroikfflJMoihiaimieidHAlliegoi iziawiódły g o  dia 
pięknej loaizy, iw lk|tórej, prziejmzystie źródlio wymry l̂nall© 
pod gęldemr paT.mamlil. IMIiody piielligirzym (ptoisrbainJ0|wł3ł 
spęjdiźilć (tutaj Uoc. (Nałtychipiiast oidibyt ohiucje, iw ozielm 
naśladoiwtaiil g o  dwaj jeźdźcy ipraelk^anM żie noizmyśl- 
niie prizyw!iód!ł 3cB (do- Ulega uiroicizieiga mileiiscia. Tbi też 
Effiotż,ywi3zy  bolid1 lAEahlowtii, pOidzUebbl się iz nim. swemii 
Eiaipasiami. Wyrazllwisizy gasiteim iw ł̂zilęczinlość swioj(ą Mo 
bamed. którego sakwa skąpo [była izappaltrzonia, ibłoi- 
goslalwił iws-kaizianiiei pałtirjaindby. ,,-Gdybym hy ł przemó­
w ił"  —  iimmyfśllait —  „odkryłbym  m oją diteślwiiaidomiość.

Owfl kupcy móc pcjęichialiiiby iza- mną i ntie- Idaii! itej .wy­
borniej strawy".

Renloi olbiaj jeżidźiey iwiskoiazylii! ara' siodła i odjieicnallS 
-wśród tumanów .piasku.

(Po pewnym iczaisiie ujrzeli dom, który paidL ofilairą 
płomilenll Jied-ytne B-clhirohiienfle |poidiróżn'yld] iw itych lod- 
iu-daiyoh dkioilJiieah izapaliilO1 się io ś|wiió0&" IKoinile il by- 
idiió pioiiusizome, bagiaże opaWnei, iwMiu podróżnych 
ciężlko. rannych, |l|woinzyljo okropny blamis Iklęskś. (Po- 
szikioiJ-owanii iroizpajcizailii! nad- dynnilącemiS laglilsiziczamii.

— Gdyby móe ów mliciząey iczftoi Witek — izarawaiżył 
stiarsBy je®dzrle(o — Ute posiadalibyśmy jiuż naszych 
W;iraznhow|oówi. Mknżo uąweit iśpIjJomięKbyiśmy siamii'!... 0- 
iwego- anlóidzitóca przy uiroidizenlilu (doitkiiąć miusiał pa­
lec Allahia. ’ . : ' : ńg&j

— Nfleiwąt.piliiwio — pótiwiUerdziilf jego- lówarzysŁ 
Nabrał il coi do tego przelśwtiU dcaenllh Itak silnegio,

że przybywszy do wioskii, której miieisizlkiańicy opłafcił- 
iwiańiii izgloin idailawiicy najpGę!klni’.l€ji3ziej iz pflęknycn, oświiad 
cizyiiii, iż za n:1m9 puaążia pióllglrzym, iźdolny powołać 
d.0. życia izmaiiitą.

lOjiciielc, biaicia lii fcneiwnlil jej iwskuczyli naltychmiast 
na fooimile 61 ipośpitezyli1 ma pot3 zuk:(wianiiie (Miohameid- 
Alego. iSjpioitkawiszy gx> ojialetc dzwiwilcy,, .poteadziił nai 
koini:|u przed, sobą il przywtiózł gałcjpiemi, podczas gdy 
pielgrzym nile pro|tieslt(u(jąa, mówił soiMe: „Nie wiem, 
czemu to izafWdzaęieiziam, ale w  każdytm razile kawał 
drogi loidibędę ibeiz izmięeiaeiniia".

tókoiro przybyli ido ukrytej żałobą iwOoskil, pitelgrzy- 
ma zain!iies':onlO' niilemal- do. ilzfby, fw kt'ólrej spoicizywalla. 
.naj|pf|ękh:iejsiza a plilęjkinych, a ujiciiec jej oświ'alJlcizy.ł :

— iZnam mio'c ItWóją. O ẑywOiłaj mą icórikę -ukochaną 
do życia... jeżeli rttegoi nile ucizynUs®, utimę icfil igłlowę.

Mtoihalmed-Ali) zadrżał z itrwoglil, ale iwleruiy przyka- 
izahilu paitlrjarichy, nile nie o IpoWnódział. Góż mógł izirei- 
63% odpowflediziiteć? iWitedzM dobrze, ®e niie posiada 
żadnlej n.adprzyro(dizi.(iiitej moicy. Minuty jego życfe były 
przótó ’połl-ilciz|om (PUnliielważ jlednaik pragnął żyć, po­
czął głęboko roizimytMać, stojąc Ibez -ruchu pnzy śmier­
telnym pobłanńu. iKirewnil Kmairłeii paitlnzyli na mliiego po1- 
ws-t.rzymiując oiddelch iw ocizdkiwanitn sipotdizilewauego 
cudu.

Skazany njlrzał magle możliwość ocalenia. Gciziy jes 
g© utkwione w dairy żalłobne, leżaic© na iziemi: placek 
jęcizmieininy, ser kozSi iii mlieko: oiWc®®) Ujrzały wijącą 
się, jak żywiai wstęgo, zielono, Genlklą iżmijię.

„Na. siłę podstęp" prizepfcnjlei Koran. 'PMgrzynj z 
powagą położył palec leiwęji ręki' na ustach. Wskazu­
jąc prawą drzwi, nafcalzł w mlilicizenllu iwszysffcilm os 
Ibecnymj, aby lwyte'zif ibez baiłasu. lUsłuchali go, stąpam 
j-ą-c na palcach.

Pózos.tawsizy sam1, Młohamed podslkioeizyl ku płaiz-os 
•iwii, i/waibiónietmu itnjtaj mldkiiem, ma któlre wężie bardrno 
są feJkociit), sd^yciił 'go izręim/ó iza ogon S (włożyw­

szy szybko pod welotny zlptem hatfltowauTO, które o. 
kirywa'ły jzmairłą. weiziwalł ujica jej- (i! ibraciil. Wówiazas. 
itu-zymając icilągle palec na izacośniętych wiairgach, -wske 
izaiś. ipmsłanie, iwytirzesizczianym. Ich toiczom: IDraperje o  
slantająic© sitęiżate .cialoi pięknej- dżiiewillcy poiruszomie 
Icłkikii odenhem zadrżały.

Nie ipoastaiwńająio. iczasu na op-amiętanile się, Moha, 
med-AJiii iwjyailąginą|ł i|dh Łia diwór, zamknął dnziwi i  wrzni. 
cił kliucz w" studn-ę. (Ptolteim polecająic wszystkim roizT 
ikaiziującym giesitem, aby fmwali w modlitlwi© na tym 
progu i podnosząc ku niltebu trzy patoe, które mogły 
wyobrażać dowolnie 'trzy g-oidzlny, oddalił s.ię s,pókoj- . 
nić. .

Skoro jieidnafc mife-ziczęsmy poczufli, żo nie śledzą go 
julż oczy mieszkańców wiośkii, poicizął biec iclo sit star­
czy. Upadłszy iz wyicizeirpainia ma iziemiję, sądził, że- jesit 
ocalolny, ■ sfcoiroi iziemila. laaidrżała od Itęjtenltlu łiiaznycn 
w,i'e|:!zehowców. Z-arailm szalbilerz ukryć się izdoiał, otlos 
iczjili -go ojloiec, hraićia i toreiwpi dźiieiwiiey naijprjęfcnii j- 
s-zielj z pilę|khych il miast roizisćiefcać .za itloj, żie zadrwił a  „ 
uiloh, poezęli sypać Mogosławiteństwa na jiego- głowę 
Z głośnym okrzykiem przerażenia, który .pozwolił jej 
iwyzionąić pod postacią żmi® izłego ducha, zmarła o- 
żyła'

— lUlkloichany sylnu -Aldaha! — irzfckł ojcieic, ikłęka-. 
jąc pnzied' osz-ołomllolnym mlłodziK ó^om — po tiWoiiliś 
powMafe od iśwDętegloi kamienia, yleżtli iznajdżió w o- 
ozaich twoich łaskę ukochana córkę mloje oddam ci 
ją izet żonę. lUploiwadzisiz ją, pod namiot przodków 
swoich iwnaz z' (kjoóm-ii, wMbłądamii' i osłami, oibjuczr 
nemil ziWojkrnU ijkanki. icenmieani' wazami:, kaiwą mąką 
ii iwlonniościami!, ikltkiwe iwystarezą na zapewnienie, do- 
Sjtaijaiiego bytu aż do końca ddiugilab dni. iwaszych, _

LMohamed-Ai-il .zrozumiał idoskoinalo,, żo młoda dzJe- 
wjca oidkinęla się iz letargu, potoiióiwaz jednak mi-e mógł 
by tego. iwytflumaczyć Ibeiz ofiWorzenia ust, -ukląkł przied' 
ojcem na znak, iż przyjmuj© jego- dar.

Skoro upłynęła pora doczicziów il 'Cizdlgodiiy patrjar- - 
cha dowiiedziiai się, iż miody pielgrzym powrócił z . : 

M-ekk-ii nrjatySIko z  piękną małżonką, ale iz końmi, i,-iieł- 
fDiłąd,ami‘ ii liezimem'. darami, natychmiast zawezwał go 
do sileibiie.

— Cóżeiś uczynił, mój synu. dla uzyskania, foogaciiw 
tyłu? \ -ii. 1 jh ^ ; W l - t ^

—  G majniiędirwzy z  mędircólw — odrzekł mtoidy mał- 
żccmek —  przestizegałem. itwojiego Woikaziami a.: miflicza- 
łem,

Doisitojniy starizec rozmyślał dniami i- nocami nad 
tą odpowiedzią: ,)Lud»ie wzięli go za to, ozem nie by.,, 
ipanietważ umiał milczeć... Jest itó isiziazytti mądrość T* — . 
iwywinrioSkowE ł wreszc-iiei

I na pergaminowych kartaich, pnzeznaiczonych dla 
po-tommiojślcil, nakreśł:ił zdamile: ,JM|owa, jest izrel rem.,, 
lecz milczenie znotem". (Plrzî łkłac J. B.
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WIADOMOŚCI SPORTOWE
Zlot Sokoli

Z okazji 25-ćetniego Jiulbtouismu istnienia Gniazda- 
-Sokolego w Białej odbędzie się rw niedzielę 6 września 
1925 Ztol iSokoli 'l7!  okręgu Dzielnicy Krakowskiej w 
1 łiałej, iz uas/iępującym programem:

Dnia 5-go września. 1905 r.: u godzinie 7-ej wie- 
jaore m- Capstrzyk-

Dnia 6-gio września 1905 r.: 0 godizinie 6-ej ramo 
‘Pobudka. 0 go:dz. S-ąj: Poiwittamde Gości na Dworcu 
fcol. w Bielsku. O godiz. 8 i pół: Zbiórka na boisku 
sokolim pTzy tul. Żywieckiej iw Białej i próba ćwiczeń 

-cłotawyicih. Druhów i Drułdń. O godz. 10-ej pockód na 
nabożeństwo do kościoła parafjallneigo w Białej. 0 
godc. 11-ej: Uroczysty jrochód uniiicami miasta Białej 
do Bielska oelem zfflożeuia hołdu przed pomnikiem 
„Mezmamego Żołnierza11 rwi Bielsku, puczem .defilada 
i powrót na boisko, gdzie naattąp rozwiązania pocho­
du.

Od god/ziny 12—2 przetrwa obiadowa. - - Wspólny 
■obiad pod Ozarnynn Orłem.

O giudiz. 2 i pół: (Zbiórka na boisku, gdzie odbędą 
■się: a) Ówicizenia Wspólne DruMfw tarozą i piką, Ib) 
Zawody Druihiń w piłkę kouzykową i ówicizenia Dru­
tów  na przyrządadh, c) Owiio/enia odrębne Gości 0- 
'fcręgu Cieszyńskiego, d) -Wspólne ćwiczenia Drtuhiń, 
•o) I  iramidy wspólne, f) (Rej kolarzy.

Nadio odbędzie się na boisku festyn.

Polska a afera Schierla.
„Łódzkie Echo Wieczorne1' przynosi w jednym z o- 

■etaluiiioh numerów baindzo ciekawy i charaktórystyc/Zr- 
J & y  dla działaln-uóoi P. .Z. P. N. artykulik.

„Przed dwoma tygodniami donosiliśmy na tem miej 
sou o aferze kliku gmacizy wiedeńskich z FilKKridpdOcnfiu, 
którzy przemiesili sdę do Wioch, bez pozwolenia austrja 
ukiego związku.

W sprawie tej /założył izwiązdk austriacki prwtesł 
do FIFY. rozsyłając je.dno-eześiuie /zawiadomienia do 
wszystkich euirtope js kich związków piłkarskich.

Sprawa ta przyjęła obecnie jeso/oze bardziej sensa­
cyjny obrót, mieszając jednocześnie Polskę w tcała tę 
aferę. '

Austriacki izwiązek ‘bołtba/k.wy otrzymał w bieżą­
cym tygodniu fet iz PlZIPtN z (zapylaniem, ozy giraciz 
Schleli zgłosizpny jefeit, jako amator (Ił!) i ozy może 
•''trzymać zezwolenie. Jak z powyiźszegto -wynika — 
Sohietd miast- do Wiłach, przyjechał do Polski, prze­
bywa obecnie w Kan/iowlc-acL gdzie chciałby grać w 
t aftwodh tamtejszej Diany - dla której był już przed 
ttwotuKi Mty ozymmy.

Fachowa j rasa wdedeńśka. podając powyższą sen­
sacyjną wiadomość, .tuszy, iż PE1PN nie dopuści do 
gry zawodowca w Miulbń© amatorskim. Tego i my się 

'spodziewamy. W  każdym tbądź raizle zazmiacizyć wy­
pada, iż maJdzwylozaiji śmiesznie wygląda izapyttamie 
PZPN w sprawie amator (twa Sehieda. Ożytżlby pro- 

“ iwodyrom polskiego sportu nieznany był głośny w ca­
łej Eumopće, przebieg wypadków, tzwiązamydh z aferą 
rogo gracza?

Sprawa towamzyszy Sohierla nie została jeszcze do­
tychczas wyjaśnioną, gdyż niema o niob żadnych (wia- 

‘ domoścd.11  ̂ , I

Czy istnieje w Polsce profesjonalizm?

o: o

LEKKA ATLETYKA.
PD ZAWODACH O MISTRZOSTWO POLSKI.
Tegoroczne mistrzostwa Polski w lekkiej atletyce 

rozegrane w dniach 14, 15 i 16 ban. w Krakowie, wy­
kazały marzmy postęp naszych zawodników, a osią­
gnięte wyniki, dały pięć nowych rekondów poMeitdh, 
6whduząey<-h o ritszmoirdoiwaineij pracy w tej dzieuM- 

Łnje Porównująe uzyskane (wyniki -z wynikami kra­
jów, gdzie lekkoatletyka Huoi na wysokim poziomie, 
widiz‘my, że w ,bieżącym rokta żbtt lżyliśmy się do nidh 
•bardzo widocznie.

łDługo sport polski czekał -na wiynik 10,9 s. w biegu 
na 100 m, wresącie dzięki' doslronałemu Szenajchowi 
udało się przekroczyć oeięgane dotychczas imaikBiimum 
31 &. W sikoku o tyciace n vmik iRzeptkd' iz 'rwowskiego 
A. Z. S., .wynio iizący 3 m. 54 cm., należy -do pierwiszio- 
r*ędtnych (wyników eurOpejtókiich.

Niespodziankę nozyniili w skoku w dal DobrowcBki 
A-ZIS Wiaiffiaawa) i Nowosidllsad iz GracovjM skaozątc 

.ponaid ddtjidhicfflajsowy -rekotr-l Stośnickiego (16 m. 62 
*an-)i pMtwsizy z nich uzyskał 6 m. 63, <̂ rugi zaś 6 m. 
62 i pół enn, są ,to wyniki eurOpej(skie.

n  j rws iw .-ki z AJZlS. tWaiszawa) .utetamlowił rókord 
w biegu na 400 an. przez płotki w czasie 59,4 s.

Niestrudzony iCejaik z Poloml)’ w  araucie młotem o-
■ siągnął wynik 3(b m. 92 cm., co jest również nowym
■ polskim rekordem.

Z innych ^awodmków na pieifwte-zy jłan wysunął sdę 
ftothert' a Ptodionji, który dzięki ofiiameonu ti cning^wii 
potrafił zwyciężyć w biegu na 200 m. Szejma aha i w 
biegu na 400 Weissa.

Bardzo dobrym zawodhikiem okazał się Yłneier z 
Katowic, bijąc iraKO(rul7ństę polskiego Ł/ukaisieiwicza, 
Łnajdtu jącego sdę ostatnio w  doskonałej farmie.

W oszczepie iGaiuner, zwyódęizica z Paryża, izdobyjł 
piepwsae miej|sce przed Szydłowskim w rzjuoie dys- 
Kiem na.omiast Cejizik uległ Szydławstoiemra.

-Tak widziany, ascwody krakowpkie były d-odkona- 
lym przeglądem sił nasizych i caesayć się szlcizeuze mu­
simy ł ‘Osiągniętych wynikowi, są one bowiem dowo- 

'-dem usitoej pracy polskiej lekkoatletyk". Nadzieje ma

Indolencja całej,prasy krajowej w stosunku do pro- 
fesjanarzmu w naszej piłce mioanej staje się w nasj- 
wyżsaym stopniu śmiesima i obłudna.

Ohęć utnzymauia fcwesltlji zawudowistwa- naszego 
po-J korcem i ulkry wania /jej przed świadomością pu­
bliczną wńdocizina. jest w całej prasie krajowej; miej­
scami nawet ujawnia- się tendencja nieporuszainła to- 
góle kwestji profes.jonatizmu i- twienizemieim, że jest 
to wymysł praisy „niefachowej11, -IruJb .domorosłych 
sprawozdawców aportowych11 — chce się zuiiyililć czuj­
ność ipublliczną

Dziś z całą pewnością stwierdzić możeany, że wmzód 
już wezbrał dostatecznie, a kwestiji profesjonalizmu 
-ukrywać nie należy -Dziś już cajeimrloą poliszynela 
jtS't, że zakapturzomy iprofesjonaHizm kwitnie w całej 
spełni, nie wyłączając Mulbów- IB-kłasowych.

Z całą pewnością d/zis twierdzić możemy, że w wie­
lu pierwszo- a drugo klasowych zespołach mia^ych gra­
cze otrzymują mat-e.rjalny ekwiwalent iza grę pod na­
zwą „pożyczki11, leczenia eię "td.

,Wróble ćwierkają o -tern ,na dachach, a wszyscy u- 
paacie trwają w s/tanie miewrażliiwości.

Niby Chińczycy ongiś, którzy podczas Ibiwwy zamy­
kali oczy, sądząc, że -w tem sposób nieprizyjaci'©! izanie- 
widzi — tek prasa nasza, w przypuszczeniu, że „jakoś 
to będzie11 — sprawę (profesjonalizmu ukiryć chce 
przed światłem dzieunem.

Z całą pewnością twierdzimy,, że zamaskowany pro- 
iesjonalizm kwitnie i -wkrada się -w szeregi młodszych 
fcl/ulbów. INie ,^poiadycizne wypadki11, jak to się u nas 
powszechnie nazywa, lecz 'Codzienne fakty świadczą, 
że w wielu (klubach i kłubikach istnieją gracze, opła­
cani materjaLrde w naijprzer-óżuiejisizeg formie.

iprzyiszłoóć są jak najlepsze o ile dalej będziemy kon­
tynuować nasze iwywiiki, nujMiżisze międzynarodowe 
spotkania zastaną nosi niawątipflfwie W ipekiym pogio- 
itowiu, a uzyskane miejsca ibęda w każdym razie le­
psze, atużeM przez nas dot ychczas odbywane.

Urzędowa tabela punktów poszczególnych klubów 
w zakończonych pokkh.h m'st-rzostwach lekkoatlety- 
cznych, przedstawia się naŁiępmijąioo:

1) AZS.' Warszawa 44 pddt, (6 'zwyioi^tw).
2) 'Bolonia, Watszaim 10 plkt. (8 zwycięstw.).
3) Warszawianka. Wansizawa 14 ipku (2 zwycię­

stwa).
Dalsze miejsca zajęły uasrtępające kluby: 4) Orauo- 

v:a 8 pkt„ 5) I. iF. C. Katowice 7 pkrt. (2 zwycięstwa), 
6) AZS.. Poznań 4 pkt, (1 awyc.), 7) Omzeł Biaiy — 
iYar&zuwa 3 pjkt. 1̂ zwyc.), 8) Wanta, Ploanań 3 pkt., 
9) i 10) AZS. iLrwoy, i Pbgońi, L/wów- po 2 punkty, 11), 
12), 13) i 14) Czarni, Lwów, RozMeń, Szopienice, So- 
kó, Bydgoszcz, Pogoń, Wiłno.

Klasyfikacja pod wizgilędem oktęgóiw jest następu­
jąca:

1) Warszawa ,101 ptkrn. (17 qwydę3-vw\
2) Katowice 8 pklt. (2 awycięsltjwa),
3) Kraków 8 p|klt. ( _  -zwycięstw).
Dai< j: 4) Ploznań 7 pkt,, (1 zwyc.), 5) Lwóiw 5 plkit,. 

6) Tonun 1 pkrt.„ 7) Wilno 1 'pkt,, 8) Lodź 0 pktt.

LEKKOATLEa AMERYKAŃSCY W DAiNJT 
I NORIWBGJT.

Kopenhaga, Wyniki zawodólw między narado wy eh 
z udrałem osady amerykańskiej IMÓois A. C. były 
następująjce: 400 m Truełlsien l i  s.; 400 m. Steven- 
son 49t6; tyzlka: Pettersen 3.70 m.; 110 z jdotfcami: 
iRilley 15 6.; rkok w nyż: Osbome 195.

lOslo. 400 m.: Stefenson 49B: tyczka: B.djf 4.20 m. 
(rekord światowy); 800 m.: 1) Peirazer 2K>1B, 2) Dod- 
ge (USA); skok w dal: Aastad 7.45 m.., 2) Iloff: 726.

- JCilł -

Na wet Lwów niedwuzna^znam zaahiowyy ani. m się 
w kaprowaniu graczy — me robi idiziś na nikim wra­
żenia, widzytscy (bowiem obłudnie i uparcie twierdzą,, 
że sentyment do .grodu orfąt* decyduje, że najlepK 
piłkarze Lodzi, iGómego Śiąpka i KjnaFsowa grają iw 
barwach Hjwowskiich. A  ^wędrówka11 kiilknmastu gra­
czy .krakowtslkiiah do Wiiha, czy aby też była powo­
dowana sentymentem ze ctirany kooperowanych?

Ozy żądanie ipół tuzina ,tysięcy izłotyah jednej- z czo- 
łowyięh drużyn polskich iza przyjazd do Łodzi jest ró­
wnież świadectwem „amatorsłiwa-11?

Dziesiątki faktów mógłby przytoczyć 'każdy, kto i  
piłką nożną .ima coś wisipóClnago, a jednak uparcie 
twierdźmy, że zawodowistwc. iw polskim footballu mie­
rna.

Prawdą jest, że brzydzimy się profesjonalizmem, 
niewątpliwie  ̂że chcielibyśmy utrzymać czystość spor 
tu (o czem zresztą nasi przedstawiciele wypowiedzieli 
się ina kongresie w piradze) —[ życie jednak wykazuje, 
że m/iefciórzy piłkarze nasi zdradzają inklinację w in­
nym kierunku — żądają ma wzór ■zagranicznych za­
wodników zapłaty izia grę-.

Czas zatem, by czynniki miarodajne za.jęły pewne 
określone stanowisko i, (jeżeli zasada tego wymaga, 
powimmy one, po dokłtadineim zbadaniu sprawy, ostro 
reagować przeciwko podobnym 'wykroczeniom. iSamo- 
pas tej sprawy puścić nie można, chodzi bowiem iw 
pierwszym rzędzie o młodych nasizych piłkarzy, któ- 
mzy w ni°zidirowej tej atróosferize łatwo Ulegają derno- 
raiizatorskieimu wpływowi.

Do rwaŁki z hydrą prof es jon ,u i z/mu stanąć należy z 
Otwartą przyłbicą, gdyż obłudą i ^^'eincją nie- etwo- 
nzytmy czystego, amartorsikit-go sportu. Dent.

KOLARSTWO.
STATYSTYKA BIEOU „DCOiKiOł A WOJE W.

WARSZAW:SKIEGO“.
Do pierwszego biegu kolairsfci-ego 'Zakrojonego na 

ckalę „Tour de France11 i który jiuż od roku .przyszłe­
go stanie się biegiem kolarskim ^Dookoła Po-i-ód'1 
zapisało się 49 zawo inikójw. Na eta.rt dopuśzczonjo 42. 
Pierwszy etap ukończyło 36 zawodników (przestrzeń 
215 'km.). Drugi etap ukończyło 27 (przestrzeń 202 
km.). T.rzii: ."w etap ukończyło 22 zawodn':kóiw (prze­
strzeń 233 km.), lość zawodu."kóiw, którzy ukończyli 
cały bieg (650 km.) oraz wyniki są znacznym sukce­
sem polskiego sportu kolarskiego i dowodzą niezbi­
cie, że nawet przy ta/k 1 rudnych wiamiuikach, jaik złe 
drogi, brak szeroko postawionego przemysłu kolar­
skiego, ora z h/nak doświadczenia w tego rodzaju im­
prezach, kolarze pofecy potrafią wykazać swoją tę­
żyznę i rutymę .-portową. Oirganńzaoją biegu, iwyży- 
wieuie i konltrio1a dobre; pomoc policji i zwłaszcza iw 
paw5,ecie płockim wydatna. Wieiką pomoc biegowi 
koi/aircikaemmi oikaizał rówinież 'polslki przemysł samio- 
ichodowy iw osobie p. Sit. Tyszkiewicza, iktóry użyczył 
beziurterei-ownie- swego samochodu .Jtalf Stetyp/z11 do 
dyspozycji komisji sędziowskiej.

NA ROWERACH DOOKOŁA POLSKI.
CHnegdaj bawili w (Zakopanem p. Stroiński Stanisław 

i' Godos Marjan a R/utiakiego KMm 'Sportowego

(Łódź—‘Ruda pabjanidka), którzy jadą rowerem doo­
koła Polski, (zbierając dla kontroli zaświadczenia u- 
rzędów gtminnyoh.

Wyjechali z Rudy pnzetz Kafez, Ozęstochowę, Kra­
ków do Zakopanego, skąd1 udają sdę dolej szlakiem: 
Lwów, lotiamiisławówi, 'Łuck, Wilino, Giro dno, (Białystok, 
Ostrołęka, Warszawa, Gdańsk, Poizinań, B îdgoszcz. 
Dzielni ci jeźdźcy przewidują w ciągu jednego miesią­
ca 'te etapy przebyć, utrzymując, bdę w drodze ze sprze 
dąży pocztówek z ich podobizną.

KOLARSKIE MISTRZOSTWA AMERYKI.
Rozgr-wwau;* do rocznie w 18 karkur^cja oh kolar­

skie mistrzcratwa Ameryki w szybkości, -wygrał osta­
tecznie Fred Spencer przed bratem e/wytm. W ili Spen­
cer. W mistuzestwie biegów średnich proiwiadizą 
Glossman i Madonna.

KOd ARSK1 REKORD ŚWIATOWY,
KopenUag \ W biegu uk/CTriym na 100 tom. znany 

'kolarz duński Hans en oc iągnął czas 2:46.04B.

WYNIKI KlOŁARSKIOH MISTRZOSTW ŚWIATO­
WYCH.

Amsterdam. Swiako-we koldri-ikie mistrzostwo stzyfe- 
tooś i .dla aawodoiWcióiw /wyginał sziwajcareki miBt' 2  
Kauaiuan. .Msurz/ositwo saybkości dla amatorów wy­
grał .znany z /zawodów ir, siofcy Meyer (j&olanidjia,). 
O rwymikach muszych jeźdźców nde otrzyinail1 smy do­
tychczas wiadomości.

ROZMAITOŚCI. *
■ZDYSKY AUDIKOW AN1 SPORTOWCY.

Myd^ai gier i dysc.ypńjny p  q. Z. P. N.. Waieząc 
a objawami profesjonalizmu, ukarał iia.-4ępującyah 
sportowców: Tadirusza iPaczm/awtskćego, kierownika 
sekcji piłki nożnej kCtubu „Unga11, iza namawianiu gra­
cza Ea/zimieirza Żymatekiego do żądania bomoraaijów 
za grę — doiywmitiniią dyskwalifikacją; Kazdradeitza 
Żymalsikiego — jednoroczną dyiskwafc ikacją.

Zdyslkiwaiifibowany na przeciąg 2 Lat. izostał również 
p. Wacław Turkiewicz, kierowiaik sekcji motocytkiBo- 
wej z wyżej ^wymienionych przyczyn
NOWA „PORCJA" REKORDÓW ARNE BORGA.
Fenomena lny pływak ẑłweduki, Airne iBoig, .pobił 

snów kilka rekordów pływackich, a mianowicie: 800 
m. 10:32: 1000 m. 10:45; 1500 m. 20:08; I mila 
ang. 21 :32.

ŁENGiLEN W PRADZE CZESKIEJ.
IWedług otrzymanych wiadomości, mistrzyni fran­

cuska M tennisde Zuzanna Lenglen pnzybędżie w koń­
cu września do Pirogi, w celu wzięcia udziału w mię- 
dżynarodowym turnieju tannisowym.

— ---- -:o.---- -----

HUMOR
SCEPTYCZNY AMERYKAhTIN.

Jankes, wdrapując się na jeden ze szczytów gór- 
okich w Alpach, mówi do przewodnika:

— iWezystfoo jest w waszej Europie humbugieim. 
Te gory mp. nie są 'ak wysolkie, jak nasze „Drapacze. 
nieba11, a przytem niema na nich windy osobowej!...

RidoMor nacadny 1 wydawca: 
AU K 6AN D E R  BLAŻEJOWSKŁ



Rfcr. B. „GONIEC KRAjKiOWSKJ" Piątek 21 sierpnia. Nr 191.

e

M i l l M  M M  A C 7 C M I  4  Red.kc,.; K o rn ik a  8.
od godziny 9—12 w potu- H I I  1  WT ■  3  W  B i B Administracja:
dnie i oo godziny 4 -7  J L *  M— ^  k  T I i  &  Dunaiawskieco 7.

wieczorem ‘ s O
Drobne ogłoszenia za słoir^ 10 grot zy. —  Ogłoszenia z-wykfe 1 miłim. jedna łasua 20 gr. —  Wiersz w robryoe „Nadesłane" jedna łama zł. 0.60. — Wiersz 
■fflattetoo-iry po kronice jedna łama zł. 1.00. Ogłoszenia przed tertsitem wiersz milimetrowy jedna łania el. 0.75. — Dla poszukujących procy i zaofiarowanie 
pracy, całe ogłoszenie bez względu na ilość słów 50 groszy. — Ogłoszenia matrymonialne i korespondencje prywatne za jedno słowo 15 groszy. — Za

-'kład tabelaryczny, knunibŁnowauy 50 proc. dopłaty.

Wolne posady.

POTRZEBY gzJńfienza. aueitdilioweĘO iw Kraikowi©. Posada 
Jo objęcia Eiairaz. Wiadomość: Urząd Pośrednictwa pra­
cy, Kraków, Podlziamioze L. 30. 3497

D L A  OPTANTÓW, którzy powrócili a Niemiec do Pol­
aki jest posada na ikAemowmiika (tartak/u i zarazem młyna 
wśloowegoi. Wiadomość: Państw. Urząd pośredta« pracy, 
Kraków, Podaanmcae 30.

POTRZEBA cjiileśniciŁego z akadomackiem wykształce­
niem. Wiadomość: Państw. Urząd pośredni, pracy, Kra­
ków, Podzamcze 30. ________________ ______
POTRZEBNA (kasjerka z wysoką inteligencją, lat śred­
nich. wdowa tob emerytka zie 'znajomością języka nie­
mieckiego i #rainrauslkn'eg.>. Wiadomość: Państw. Urząd 
pĉ redn, praicy. Kraków, Podfflamicizie 80. 3485
POTRZEBA kilku pomocmikóiw i terminatorów gaLaiate- 
ryjno-ibładharsfeich'. Wiadomość: Pańsirt... Umządi pośredn. 
pracy. Kraków, Plodtzaimozie 30. 9435
POTRZEBA dfwócfo terminatorów do zakładu koflanskie- 
go. Wiadtomość: Państw. Urząd pośredń, pracy. Kraków, 
Podza-mcne 30. 8435

POTRZEBA 2 pfiełęgeianelk, kilku agartow. pomocnika 
księgarskiego fachowca, kowala i szlifierza metalowego. 
Wiadomość: Państiw. Urząd1 pośredn. pnący. Kraków, 
Podzamcze 30. 3270

Poszukujący pos?d
■ ■ H u n M B  w w i

BUCHALTER nutytnowany -biilanisMa podejmuje się za­
kładania i - prowadzenia' kisdąg handlów yiclb, 8,ponządttania 
bilansów'. Laskaiwe- .oferty pnośzę składać /pod „Rutyna" 
do A/toin. „(Gońca Krak.“. 8513

KUCHMISTRZ starszy,, samotny, z (długoletnią praktyką 
i dobnemi świadectwami zmieni .posadę. Oferty pod .jKucjh 
mistrz“ dlo Aldmin. „Gońca Krak.". 3514

PRZV.JMĘ (posadę w .dhanaktenz 3 'bomy, mogę .zająć się 
także matem gospodarstwem Ink ,szyciem. Mam_ długo­
letnią praktykę paizy dtateciadh. Śtwiadectiwia barda- i do- 
bre: referencje poważnie. .Zgłoszenia. pisemne do Adoiim. 
„GÓAca Kraik." pod „Ptowiażme ref enemo je'1. 3515

ZREDUKOWANA unzędmiicizlkia, znajdującâ  się iw przy- 
krem położeniu- '(przyjmie jakdekoiwń k zajęcie. Zgłosze­
nia do Admim. „Gońo.> Kraik." pod „(Fnzyikre położenie".

3516

GEOMETRA obeznaną -we wtslzyisitlkiidh robotach polnych 
i kancedaTyjnyclh (4 »ata prakttiyjkowjjił), szuka (posad y 
©wentuatHnilf spółki. Zgłoszenia .pisemne do A tom  -Goń­
ca Krak." poid Jjeometma".______________________ 8517

BIURALISTKA z kdlctlkmaą praktyką, (poszukuje odpo 
iwiedtniej posady. Łaskawie oferty: „(Z. Z." do Admi; >\ 
„Gońca Krak.". 3518
PANIENKA inneldgonttaa, pisząca ; biegle na maszynie. 
»mająca dobrze język polski i niemiecki puszuln je ipopo- 
łudmd owego zajęcia od gtortrt 8 dto' kiorê Tsondcocji. książ­
kowo śH' wizgi, jako kasjerka. Łaskawe oferty pod ę®ie 
głość" do Adtmin. ^Gońca Kraik.". 3619
■BONA z sizytc’ems, dotanzę poteeomai, (nopziuknje' posady do 

. drdeoi wieku 3—6 lat. Zjg4oS'/enSa dlo Adimiiui. „Gońca 
Krak." pod „JMewi". 3520

POSZUKUJĘ posady biurowej łub kj#jie»ki; znam język 
ndemieclkli, za 100 złotych miesięcznie. Łaskaw© oferty 
proszę składać: pod „Sumietm." do Admin. „Gońca 
Krak.". 13621

PANIENKA Małopolanka, z diobremi świadectwami, zna­
jąca krawde-ozymijię, po-siznikuje ear«uz jakiejkolwiek potsa- 
dyi. Oferty ido Admin. ..Gońca Krak." pódl .^nteĄjentma".

3522

ZARZĄDCZYM - gospodyni, wdowia, młoda, in/te.l'igeu|tii.a., 
surrJenma, pracowto, skromna, z 6-itetmdenij, ibardlzc gm-z©- 
ozmpm dzieckiem, znająca doskonal© gospod ar Sitjwo wiej­
skie (pragnie zpuiemłć posadię od 1 wrzieśnia, liuib 1 paidziier- 
nika tylko dto samotnego, sofidniego. parna na wsi. łab w 
imiieściei. WynagTodizienie iwieidSng umowy. Ogłoszenia pi­
semne do 'Admin. „Gońca Krak." pod- „Goispodyni-za- 
rządczyni". 3o23

GOSPODYNI wiSfzeichiStrommie owiadomiona, poszukuje 
miejsca w (bursie, pensjonacie, w jakiejś instytucji, ,może 
być kasyno urzędnicze, samoistna gospodarka dla .osoby 
poważnej. (Wiadomość: J'ó'zef Tor. profesor, iMtĵ łowlcei, 
Polna 10. Górny Śląsk. 3509

GOSPODYNI (rutynowana, z tiObremi świadectwami z 
pierwisaorzędnyclh firm, poszukuje pracy do restauracji, 
hotelu łub pensjonatu. .Oferty pisemne wizyjmie _ Admin. 
„Gońca Kraik." pod gSlzyfrą 1000“ dx> 1 września 1925.

3431

AGRONOM taborczyk, iz dobremi Tefenentcjami i prakty­
ką w intensywnych gospodarstwach, przyjmie posa lę 
samodzielną tia Kresach, jak również w inmej dziielnicy 
Polski. Łaskawe ,zgłoszenia pod;: „Agronom" do Admin. 
„Gońca Krak.". 3482

MŁODA panna, poszukuje 'zajęcia, może być do. szycia 
w domu pnywatmyjn llub na n .yjazdi 2 złote dlzaemmie. 
Oferty .pisemniei doi Admin. „Gońca Krak." poć „L- Z.“.

3484

MASZYNISTKA młoda, pisząca dobrze na maszynie jk> 
Bzukujte ")dpowiedniej posad.y. Oferty pisemne do A toin. 
„Gońca Kraik." podi ,,jPiłna“. 3506
LEŚNIK zawodowy, w isdlę, wieku, obeznamy z wszelkie- 
mi pracami teśiuenii, obewire w miejscu po-sizukaie posa­
dy od 1 września 1935. Zgłoszenia pisemne do Admin. 
„Gońca Krak." pod „Zawodowy leśnik". 3489

SZOFER dobrze obeznamy z s amocihodem .Lord" posizu- 
kuje. posaidly. lOfenty pod „Eordi" do .Adm. ,(Gońca Krak. j

3505

CZŁOWIEK samOtmyi, trzeźwy, sumientw i uczciwy szu­
ka, posady (woźmEgr)’ iw w*ęk»zie(in iprzedsiębioTatwie1. Zgło- 
szcuiia dto (Admini. Gońca) .Krak," pod .JSumieuność" 3502
OGRODNIK żoma( y, lito 35 (wydoskonalony rw y-a-
iwodfeie poszukuje posiady od zaraz.. Zgłoszenia pisemne do 
Atom. „Gońca Krak." pod „Ogrodnik". 3495

POSZUKUJĘ posady zawodowego rybaka, lub jake kie­
rownika teictoacMiego pnz.y zaJkładamiu itawówi ma :vbia- 
niu tycbfe i .t. p. ewentuallnde, jako lotaorcy jezior i sta­
wów (staiwudczeg-o) — przyozem podaję swdją przeszłość: 
Jestem egizamiinowamym. mistrzem rybackim. — Od r. 
1915—1921 byłem kierownikiem aybackim u fiamr: „Ga- 
brtlder Jakób" z 'Bedfina ma 17 jerioraefc Mazamslkich na 
Pomorzu. — Posiadam oryginalne świodlecitWa — Na­
stępnie dzierżawiłem sam jazi ora ,i stawy pa Mazurach. 
Adres: Władysław Śniadecki, Przeżarny, mdstnz rybacki.

PANIENKA z  ukończiouiym ktUnseau buidballteiiji, pisząca 
na maiszymie, posiziukuje praktyki w biurze. Zigłosizenia 
pisemne do Adimfn. „Gońca Kraik." pod! ,yU. M.“. 31fl

URZĘDNIK niotaajjata>-adwokiactoo-bamkow,y, zdolny ta- 
bularziyste i spadkowieo, piszący biegi© na maszynie, wła­
dający słowem i piinniM połsikiem, itiusl iem i unem ©c- 
kiem, posziulkuj© posady. Zgłoszenia i warunki, pod „Urzę­
dnik" do AtotunAstracji „Gońca Krakowskiebo11-

WYSOKIE CŁA YWOZOWE
zostają zrównoważone przez

—  NISKIE CENY
towarów austrjackich fabrykantów i hurtowników. 
N ajkorzystniej można przato kupow .ć w Wiedniu.

Nie omijajcie okazji odwiedzenia

WIEDEŃSKICH

od 6— 12 w iześnia 1925 r.
Targi będą bogrto zaopatrzone w towary austriackich 

i zagranicznych fabrykantów.
Znaczna zniżka cen na kolejach czeskich i ausłri c- 
kich. — Przejście przez gran icę za wykupieniem mar­
ki na wizę za Szyi. l.cO (0 25 dclaraj. — Informacje, 
legitymacje targowe i marki na wizę paszportową

I
niożna otrzymać przez

W I E N E R  M E S S E  A* 0.  W I E N . W .

i u h o n o ro w y c h  przedstawicielstw

w Krakowie: tatr. itonsultt. Szewska k , 3400
Izba HantSIowo-Przemysława.
Sctenker & Co Ak. Tow. transportów międzynar. Pańska 9.

PANIENKI
uczęszczające do wyższych zakładów nauko­
wych przyjmuję na stancję, zapewniając 
troskliwą opiekę, dobre odżywianie. Cena 

umiarkowana.
Wiadomość: ul. J. Dwernickiego 5. 1 p.

drzwi na prawo. 3485

EłEBEEElEIElEiEISEEilEEBEEEElElEEEEE1

ABSOLWENT 3115

medycyny poszukuje zastępstwa wzgl, posady w klinice. 
Oferty przyjmie „Goniec Krak. dla .Absolwent med.“
e e e e e e i e e e e e &e i&e e e e &e i e e e b e e

STUDENT
władający, językiem francuskim, angielskim 
polskim, niemiecóm, piszący na maszyna 
obeznany z wszelkiemi pracam. biurowemi po 
szukuie posady kierownika biura, sekretarza 
ub korespondenta tylko w powaznem przed­

siębiorstwie. Zgłoszenia pisemne do Adin 
C fjGońca Krak.“ pod .Kierownik" 3479

Mieszkania i lokale

POSZUKUJĘ imeszikanLa. iw środmŁeśc.K 1 lub 2 pofooj! 
tthozjc ibyć ileiz dfiuclini np©umeihkK„'. z Jaoimfort©m.' Zgło­
szenia pdiscimine do 'Admin. „Gońca Krak." pod „Czynsz 
e góry". , 3501

ZAMilBNIĘ — POZNAŃ NA KR AKÓW 2 .pokoje z fcu- 
dhmią i łaizncnlką, z ,pokoikiem dla .służącej. Zg. aszonia 
pisemnie do. Admiu. „Gońea Kraik." pod J L a n a ia m  . 351Qi

POKOJU iz lUtinzymaniem możliiwie beiz mebld, z ełoktrtT- 
ką d używailinciiciia. łaeiemlki iposziulkuję zamcz. Zgłoszenia z 
podaniem warunków dci Antoimiistraiph „Gonc ‘ pod „So­
lidny samotnik".

KAWALER na rwyiżsizem stanowisku, poezukujn pokc.ju 
ibaiwailjeitslk,ie.go prayrziwoitego a Ikomftoirtiem od 1 'VTze« a 
b. a Zgłoszenia, do Admin. „Gońoa Kraik.1.1 pod -Cetusz 
wysoki". 3503

Sprze<l;iż i kupno l
GOSPODARSTWO 128 nuói[g, .-/jaibudorwainia' kcmpletne 
mumoiwainif' pod dacbówtką, pi-yTwatoĄ beiz' długów:,, 10 lia-- 
ąu, 7 łąki k torfem, 3 ikonie, Ś bydła-, 7 świń, maszymerja 
łompl îtna. Oena 13 tysięcy. iWoijtowfoz, Kopamki. abaicja- 
Poirażyn. ' 3524

ł OKTEPLAN <vi ibaudizo dobrym stanie ohiaizyjni© do spnze- 
daniia. Adres: .uL .Koniaraldegm 32, ponaeir 3475

SPPZEDAJlf płaszoz btązówy, wetourooyy z ikoiniorzem 
futrzanym i isufciemkę .jasną, wełnianą, oa młodą ooooę. 
Blidh 8, II. Nr. dlrswi 18. schody n.. 3473

Rozmaite

OTOMANY, łóżka składamiei, materac©, galondiki i t  p. 
poleca i na raty M. Ba-idiacth, Kraków, FlorjaAska 16. 
Tamżb, garnitur, (klubowy okazyjnie dio sprzedania. 3406

MODYSTKA, rana-jąca wsztcheitaionnie roboty toapeteszy, 
może prowadzić isamodaioliiiie skleiD lub pracownię. Ła­
skawe .oferty pod. „Modtyistka" do Admin. „Gońca Kraik.".

3480

GIMNuAZJiASTÓW na stół i Jtanejł pi-zyjmę. aapeiwoia- 
jąc jak najlepszą opiekę. Adres poda Admin. „Gońca-
0ECraik-“ . ( S48T

BLONDYNKĘ mlłudhuą pragnę pozniać, jestem nriłyir 
chłofioem na dukyim stanowisku i jak mówią do rzeczy. 
Cel itowauizyisiki. Łaskaw." zgłoszenia pod, „Miły"1 do Adm. 
„Golica Kralkotwiskiego". 3504

OSOBIE, która md pożyczy .ZŁ 2.000 — dam procent i : 
posadę w Knaiiaowte. Zigiô zenii: pisemne dio Admin. „Goń­
ca Krakowskiego" podi ^ożycizkia;". 341̂

LEKCYJ sto rogwa'j: polislkiej .udlzdelam na dtogodnyie': i 
warunkach. Wiadomość: ui. ..-iŁO-larskia L. 13, I. p., front. .

349r

I Matrymunialne.
Wi

MŁODY, przystojny  ̂pełen' rżyyia Monidyn na dobrem sta­
nowisku pragnie >oznać imlłodą, przr 'sito.jną o łagodnym 
cthairaikiteinze, inteJiigeń'tą pannę, liuib bezdzietną wdówikę. . 
eaLem wymiany myśli. Małżeńsitiwo niewykluczone. Ła­
skaw" ĉ cszieipia do Admin „Gońca Kraików ilkieyo1' pod 
„Oisłoda życia". 3508

B I

IH2Y K IE 8 3511

budowy maszyn z długoletnią samodzielną prak­
tyka handlową, techniczną, oozr ajmiony z bu­
downictwem i materiałami budowlanemu zna­
komity organizator i aKwizytor, Języki: niemie­
cki, francuski, rosyjski, zmieni posadę od 15 
sierpnia luo później. Dot ry znawca prawno- 
handiowyrh umów i stosunków — Pierwszo­
rzędne referencje, stosunki w sferach wojsko­
wych, rządowych, przemysłowych. Mógłby 
przekazać kilka poważnych reprezentacji fat ryk 
zagran icznych . Zgłoszenia do Adm „Gońca 

K ra k o w s k ie g o  pod „Kierownik 192S“.

r SZYNY do szycia .Ka­
sprzyckiego" uznane z.a 

najltpsze od lat 45 nagro­
dzone wielkiemi złotemi me­
dalami ulepszone bębenko­
we z aparatem do haftu. Ta­
nio polecają Hurtowe Skła­
dy Fabryczne The Kasprzy­
cki Company Marszałko­
wska 153 telefon 104 51, 
Chłodna 28. telefon 113-51. 
Dogodne warunki spłacy. 
Prowincja zamawiać mczo 
listownie w Warszawo. 3477

Czytajcie
rozpowszechniajcie

Bedattór r^ipomedzialny: Klaudjujz Hrabyk. Kraikjoirsfca Drukarnia Nakładoira ▼ Kraiko wie pod zajządem «*. Borkoirlcza.


